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© w io  p & l i t y fe l ;
W&zecbpolacy m ają dwie polityki: jednę na 

eksport, dla w yborców ,1 dla zgromadzeń mniej 
lab więcej publicznych, drugą do praktycznego 
użytku w ciałach ustawodawczych. Sprzeczność 
między tem, co się mówi, a  tem, co się robi. 
bywa niekiedy tak  jask raw ą, jak  n. p. między 
dwoma bliżinaczem i mowami posła G łąbińskiego, 
parlam entarną i — przepraszam y za skłócone 
wyrażenie, — łyczakow ską z jednej, a  polityką 
prezesa Koła polskiego z drugiej strony, i  w 
Radzie państw a i na dzielnicowem zgrom adze
n ia  wyborców łyczakowskich, w bardzo budują
cy sposób w skazał pos. GłąbińsKi na  koniecz
ność reo rg an izac ji ustro ju  państw a austryackie- 
go na  podstawie autonomicznej, a naw et żądał, 
aby nowy ustrój dokonał się w ducnu federa
cyjnym. P  GłąDiński wyraził przy tem p o k o 
nanie, że idea federalistyczna, jako istotnie 
zdrowa, prędzej lun później zwyciężyć musi w 
opini ludów parlam entu.

Je s tto  postulat, podnoszony z całym naciskiem  
i przez demokracyę polską i przez nasz dzien
nik. Gdyby więc pos. G łąbiński, jako  widoma 
głowa swojego stronnictw a i ja to  stern ik  Koła 
polskiego, ku spełnieniu tego postulatu politykę 
sw oją i k ra ju  kierował, —  bylibyśm y zupełnie 
w zgodzie. A le śladów tego postęyow ania nie 
widzimy w W iedniu, na terenie parlam entarnym , 
aczkolwiek p. G łąbiński przyznał w  n.eazielę 
na  Iwowskiem zgrom adzeniu wyborczem, że zm ia
ny ustro ju  państw ow ego dokonać może jedyn.e 
parlam ent.

A. w  parlam encie austryackim  rozgryw a się 
w łaśnie w alka polityczna, nie doceniana przez 
wszechpolską opinię publiczną, pomimo że w ła
śnie w ynik te j w alki może i musi być decydu
jącym  dla dalszego ukształtow ania się ustroju 
państwrow ego w A ustryi, a  więc także dla kwe- 
styi, czy wzmocnienia dozuać ma iuea centrali- 
Btyczna, czy autonomiczna, względnie iedorali- 
styczna.

KigCy jeszcze dw a obozy narodowe, niemie
cki i słowiański, nie s ały  w parlam encie au
stryackim  naprzeciw  siebie w szyku bojowym 
tak  ścieśnionym i do w alk’ gotowym, jak  obe
cnie. Z jednej strony związek narodowy niemie
cki, z drugiej U nia słow iańska. Ani jedna, ani 
druga o rgan izac ja  nie ma w Izbie większości. 
Z tego jednak, że stronnictw a niem ieckie w tym 
ludowym parlam encie większości nie zdobyły, 
wysnuć chce konsekw encje  U nia  słow iańska i 
bardzo słusznie żąda liczebnie usprawiedliw io
nej rep iezentacyi w rządzie, do czego Niemcy 
obecnie dopuścić nie chcą.

Od w yniki te; w alk. zależeć będą losy dal
szej hegemonii Niemców, będącej wyrazem i sy
nonimem centi alizmu, w  przeciw ieństwie do au
tonomii i federacji. Dawno też Koło polskie, 
Btojące w pośrodku między gotowemi do boju 
szykami Niemców i Słowian i odgryw ające na 
raz:e rolę parlam entarza, nie miało zadania tak  
doniosłego, ja k  obecnie. Od jego stanow iska 
zależą losy parlam entu; ono może przechylić 
przesilenie w k ierunku tym  lub owym. Tym cza
sem Koło polskie zaaow alnia się ro lą pośredni
czącą, toleruj o l aprobuje zakusy niemieckie, 
w rouzaju uchw ał językow ych dla W iednia i 
A ustry i N iższej; przez przew lekanie ze swej 
Btrony decyzyi, wzm acnia rozpędy i am licye 
polityczne stronnictw  niemieckich, k tóre już 
dzisiaj kw estyonują wogole polityczną zdolność 
ludów słow iańskich do rządzenia państwem , rze
komo ze względów na  trój przymierze, a  prze- 
dewszystkiem  z powodu obowiązującego Au- 
atryę sojuszu z Niemcami.

Z przesilenia, przew lekającego się w nieskoń 
czoność, k o r z y s t a j ą  w ę c  N i e m c y ,  Jako 
„ le a ti possidentes" w zm acniając sw oją włauzę. 
Nigdy też prasa w iedeńska w tak  buńczucznym

do ludów słow iańskich nie przem aw iała tonie, 
jak  obecnie; nigdy stronnictw a niemieckie w 
parlam encie nie były ta k  a rb itra lne  i nieprze
jednane, jak  teraz, gdy w rękach K uła polskie
go spoczywają losy parlam entu i rządu.

Niechże tedy poseł G łąbiński na teren ie  par
lam entarnym  zacznie robić użytek ze swoich po
glądów co do konieczności zmiany ustroju p a ń 
stw a w duchu autonomicznym, bo dotychczas, 
za jego prezesury w Kole, wzmocniły się cen- 
tialistyczno-w szechniem ieckie rządy w A ustryi. 
Za mało je s t powiedzieć: ani ja , ani Koło pol
skie nie popieramy centralizm u, a jesteśm y zwo
lennikam i antonomii. W cuwili, gdy tak  wielkie 
spraw y się ważą, jak  obecnie, i gdy Koło powo
łane je s t do odegrania c z y n n e j  roli decydu
jącego o losach rządu i parlam entu stronnictw a, 
s a m y m  p o g l ą d e m ,  nie popartym  czynem, 
rne robi się i robić nie można polityki. Autono
mii trzeba  na  praw dę torow ać drogi —  nie mo
wami, lecz robotą polityczną. A  w łaśnie te j ro
boty autonomicznej, nie mówiąc już o feaerali- 
stycznej, w polityce wszechpolskiej w parlam en
cie dopatrzeć się nie możemy.

F r z e ś *  p © s l e d s G n i G s i  I z b y .

( T e l e f o n e m )

W i e d e ń ,  14 grudnia.
S y tu ac ja  polityczna je s t tak  zaw ikłana, że 

jeszcze teraz, na  godzinę przed rozpoczęciem się 
posiedzenia Izby posłów, n i e  w . a d o m o ,  czy 
Izba przystąpi dziś do obrad n a d  t r a k t a t a 
mi  h a n d l o w e m i ,  czy też wybuchnie pono
wnie o b s t r u k e y a .

Trudności, na  jakie napotyka zaM w ienie  u- 
staw y trak tatow ej, są  tem większe, że rząd 
nie ogranicza się do żądania uchw alenia tra k ta 
tu  handlowego z Rumunią, ale chce g e n e r a l 
n e g o  p e ł n o m o c n i c t w a ,  umożliwiającego 
zaw arcie trak ta tó w  handlowych z Serbią, Bul- 
garyą, Ozarnosrórą i Orecyą. Przeciw  tem u żą
daniu zw racają  się w s z y s c y  a g  r a r y  u s z e ,  
a t a k ż e  K o l o  p o l s k i e .

Obecnie toczą się rokow ania o zmianę doty
czącego pro jek tu  rządowego ustaw y w tym  kie
runku, aby ograniczyć ją  t y l k o  do tra k ta tu  
handlowego z Rumunią.

W czoraj wieczorem obradow ała w te j spraw ie 
R a d a  m i n i s t r ó w .  D otąd jednak  nie wiado 
mo, ja k a  będzie decyzya rządu.

A g ra rju sze  obradowa)' wczoraj do późnego 
wieczoru. Dziś toczą się narady  już od samego 
rana.

D eputaeya agraryuszów  była wczoraj n bar. 
B ienertha, aby mu oświadczyć, że agraryusze 
s p r z e c i w i a j ą  s i ę  ustaw ie upełnomacniają- 
cej. Bar. B ienerth zaś oświadczył, że na w ypa
dek, gdyby tr a k ta t  haudlowy z Rum unią został 
odrzucony, Izba posłow będzie rozw iązana.

T ra k ta t  ten został juk zaw arty  w imieniu ce
sarza i z dniem 1 stycznia roku 1910 musi 
wejść w życie.

W czoraj bar. B ieneith  obs+aw ał przy uchw a
leniu ustaw y upełnom ocniającej w toj form e, 
w jak ie j ją  przedłożył rząd, w c a ł e j  r o z 
c i ą g ł o ś c i .  łlim o  to  spodziew ają się, że rząd 
wobec opoiu, na  jak i napotyka, n s t a w ę  t ę  
z m o d y f i k u j e  i ograniczy się ty lko  do tra k 
ta tu  handlowego z Rumunią. Jed n ak  i w tym 
w ypadku niema pewności, czy ta k a  zmodyfi
kow ana ustaw a bęazi j przez parlam ent przy
ję ta , ponieważ czescy agraryusze łączą opozy- 
cyę rzeczową przeciw  trak ta tom  handlowym 
z opozycyą p o l i t y c z n ą ,  sto jąc na  stanow i
sku, że dla obecnego rządu nie należy uchw a
lić ż a d n e j  ustaw y.

O godzinie 10 przed południem zbierze się 
kom isya parlam entarna U n i i  s ł o w i a ń s k i e j

celem powzięcia decyzyi, czy ma prow adzić 
o b s t r u k c y ę  lnb nie.

Rokowania z Rusinami nie są  ukończone. 
Zapewnienia, że rząd rzekomo zgod/ii się, aby 
część snrny, przeznaczonej dla G alicyi na cele 
hodowli bydła, wypiacono w prost r u s k i m  o r 
g a n i z a c j o m  a g r a r n y m ,  spo tykają  się ze 
s t a n o w c z e m  z a p r z e c z e n i e m .  O św iad
czają, że w szczególności sprzeciw iają się temu 
P o l a c y ,  tw ierdząc, że suma ta  byłaby n ie ja
ko funduszem dyspozycyjnym politycznym na 
cele agitacyjne.

Dziś przed posiedzeniem Izby ma się odbyć 
ponowna kooforeneya R u s i n ó w '  z bar. B i e- 
n e r t k e m ,  a  następnie konferencja  a g r a r y u 
s z ó w  z B i e n e r t h e m .

Być może, że dzisiejsze posiedzenie Izby, k tó 
re  ma się zaczać o godz. 11, z tego powodu, 
po odczytaniu wniosków i in te rp e lac ji b ę d z i e  
p r z e r w a n e  n a  p a r ę  g o d z i n ,  albo też roz
pocznie się dyskusya nad zapowiedzianym 
wnioskiem nagłym  Rusinów, a to celem uzy
skan ia  k ilku godzin czasu na dalsze pertrak - 
tacye.

Dzienniki donoszą, że ces ;rz wczoraj w yra
ził się w bardzo ostrym  tonie do posła Kin- 
spm nera o nieczynności R adv państw a.

Mianowicie poseł E inspinner żalił się, że 
Sejmy m ają mało czasu do za*atwiema swoich 
spraw. Na to odpowiedział cesarz:

— Ale S e j m y  p r z y n a j m n i e j  p r a c u 
j ą ,  p o d c z a s  g d y  R a d a  p a ń s t w a  n i c  
n i e  r o b i .

r i s i - w i i i e  a n g A z L e  T a f i a * .

N astępca Roosevelta n a  krześle prezydenta 
potężnej Unii północnoam erykańskiej, w-ydał 
na  otw arcie kongresu pierwsze swoje prezy- 
dyalne o r ę d z i e .  W  całych Stanach Zjedno
czonych i zagran icą oczekiwano tego orędzia 
z wielkiem zaciekawieniem, jako enuncyacyi, 
k tóra m iała w ykazać, czy i o ile polityka no 
Wrgo prezydenta pójdzie torem  polityki jego 
poprzedniKa? Ciekawość ta r ie została zaspo
kojona w całej pełm. Jednej bowiem kwestyi, 
k tó ra  należy do najak tualn iejszych  w Stanach 
Zjednoczonych, a  mianowicie: kw estyi ustaw o
daw stw a a n t i t r u s t o w e g o ,  oi fdzie T afta  
w cale nie ro zstrzy g a . Z ała tw io n e  tej spraw y 
odkłada prezydent do później nkazaó się m ają
cego orędzia specyalnego, a  z tego w ynika, że 
w aha on się jeszcze, czy ma podjąć w alkę z po
ten tatam i kapitalizm u, w yzyskującym i państw o 
i jego ludność.

Pozatem orędzie T afta  różniło się znacznie 
od fego rodzaju manifestów Ronseyelta Przede- 
w szystkiem  było znacznie od nich krótsze, a 
dalej b rakuje  w niem owego energicznego, sta 
nowczego, niemal wojskowego tonu, w którym  
do kongresu i narodu przem awiał zwykle krew 
ki i im pulsywny jego poprzednik. T aft Dragnie 
widocznie na razie jeszcze żyć ze w szystkim i w 
zgodzie, nikogo nie zrażać, co odpowiada zu
pełnie jego dobrodusznej, jow ialnej naturze.

Z zapowiedzianych w orędziu nowych pro
jektów  ustawowych nie w szystkie w prawdzie 
znajdą ogólny noklask. —  T ak  n. p. dość 
głośną opozycję napotyka projekt, dotyczący 
utw orzenia pocztuwycli kaa oszczędności. Myśl 
przyznania państw u funkcyi bank iera  nie je s t 
sym patyczną dla pewnej częśc* jankesów . O ba
w iają  się, że pocztowe uasy oszczędności staną  
się zbyt uciążliwą k o n k u ren c ją  dla banków 
pryw atnych. O pozycję w pew nych kołach 
napo tyka także zapowiedź udzielania n iek tó
rym liniom żeglugi morskiej subwencyj p a ń 
stwowych. I  to  sprzeciwi ł cię w ybujałem u in 
dywidualizmowi am erykańskiem u, k tó ry  p r a g r e  
we wszystkiem  zachować wolność konknrency’

i opierać wszystko na  w łasnych siłach. P rze
ciwnicy tych  projektów  pocieszają się też na
dzieją, że sam prezydent nie będzie się zbytnio 
martwił, jeśli pro jek ty  te  nie zam ienią się na 
prawomocne ustaw y

Ogólne narom iast uznanie zyskała zapowiedź 
rychłej już r e f o r m y  s ą d o w n i c t w a  w kie
runku szybkiego załatw ienia procesów cywil
nych, dalej projekt ustaw y pensyjuej dla urzęd
ników cywilnych, k tórzy  dotychczas zmuszeni 
byli sami dbać o swoje zarpatrzenm  na  s ta 
rość.

Osobny ustęp orędzia zajm uje się spraw ą 
usunięcia n i e d o b o r u  w budżecie państw a. 
Prezydent zaleca w tym  celu, obok w ydania 
osobnych Donów na  budowę kaoa ła  panam skie- 
go, jak  najdalej posuniętą oszczędność w w y
datkach i to przedewszystkiem  —  (szczęśliwa 
Am eryko!) —  w d z i e d z i n i e  a r m i i  i m a  
r y n a r k i  w o j e n n e j  Zm niejszenie wydatków 
nu siłę zbrojną mą być osiągnięte w ten  spo
sób, że zredukuje się liczbę w erbow anych dla 
armii ochotników rekrutów . W zamian za to 
ma być zbudowany wielki fo rt na  sztucznej 
wyspie, ku onronie w ażnej zaioki Chesapeake.

Jeżeli już ten  ustęp orędzia brzmiał pokojo
wo, to bardziej jeszcze uspokajająco oddziałały 
w ynurzenia prezydenta, dotyczące p o l i t y k i  
z a g r a n i c z n e j .  Zapew nia on, że S tany Z je
dnoczone żyją obecnie w najlepszej przyjaźni 
z całym światem. N aw et ich w ypraw a zbrojna 
do N icaraguy ma jedynie na ceJu poskromienie 
tei oryzmu prezydenta Zelayi i przywrócenie w 
tym  k ra ju  ładu i bezpieczeństw a publiczuego, 
a bynajm niej nie wzmucnieuie w nim wpływów 
Unii, albo wogole pewne uzależnienie małej tej 
republiki od w ielkiej siostrzycy północnej. —  
U nia niczego więcej nie pragnie, ja k  tyiko za
pew nienia republikom środkowo-amerykańskim 
pokoju i pomyślnego rozwoju. 1 sy tyacya na 
wschodzie Azyi przedstaw ia się w tem orędziu 
jako  prawdziwa idylla pokojowa i ani jednem 
słowem m e wrspomiua ono o w ojennych oba
wach, jak ie  trap ią  opinię publiczną w Rosyi. 
D la Japon ii ma prezydent T aft wogóle tylko 
grzeczne komplementa, stw ierdzając, że n iesłu 
sznie posądza się ją  o to, iż w M anażuryi p ra 
gnie zdobyć dla siebie pewn°go rodzaju mono 
poi polityczny i kanćbowy. Mimo to uznał on. 
za potrzebne podnieść z naciskiem  konieczność 
utrzym ania w C h i n a c l i  wuiuego współzawo
dnictw a i zupełnego rów noupraw nienia wszy
stkich państw  i narodów przy bezwzglęanem 
przestrzeganiu tery toryalnej n ietykalności Chin.

Końcowe ustępy orędzia poświęcono w ewnęfrz- 
nej ekonomicznej sy tu a c ji btanów  Zjednoczo
nych. Orędzie prezydenta uw aża ją  za bardzo 
pomyślną i w yraża przypuszczenie, że p a ń 
s t w o  t o  z n a j d u j e  s i ę  z n ó w  w p r z e d e 
d n i u  w i e l k i e g o  r o z w o j u  e k o n o m i 
c z n e g o .  W zm agająca się i tam  d r o ż y z n a  
artykułów  żywności i codziennego użytku, nie 
m artw i T afta  w wiekszej mierze. W skazuje on 
na to, że drożyzna tak a  panuje dziś n a  c a 
ły m  ś w i e c i  e, a równocześnie zbija  mniema
nie, jakooy je j przyczyną w Am eryce była wy
soka ta ry fa  cłowa. M niemaniu temu kłam  za
daje fak t. ze w ostatn ich  czasach podrożały te  
głównie p rodukta  rolnictw a i w yroby przemy
słu, co du k tórych cła nietylko nie podwyższo
no, ale j6 naw et zniżono’ W  dociekanie innych 
przyczyn drożyzny T a ft się m e w daje i zado- 
w ainia się wyłącznie tym argum entem

W iększość p rasy  am erykańskiej i cała nie
mal p rasa  zagran iczna stw ierdza też, że o rę
dzie nowrngo prezydenta ma ch a rak te r „przyje
mny", ta k  samo przyjem ny, ja k  cała jego po
kaźna rozm iaram i osobistość

f f o w y  f m M u s t  w l o s k L

Ludwik Stasiak.
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Pam iętny był znakom ity argum ent filara pro" 
pinacyjnego konserw atyzm u, p. W alentego P io ' 
łuna: Mówn on do radnych szynkarzy, p ieką ' 
rzy i rzeźników:

—  T eraz macio brac ia  co jeść, potem loko
motywa powie wam: fiu!

Tak się też stało. W niosek stronniccw a pro-
pinacyjnogo upadł, Zbudowano kolej, zbudow a
no dworzec kolejowy. Furm aństw o upadło, rze- 
żmcy, zam .ast cały dzień pić, muszą teraz p ra
cować, a kolej pozdraw ia krwawym potem zro
szonych ludzi, gwiżdżąc im: fiu!

Zjednoczona opozycja  w iedziała dobrze, czern 
dc Żywego Dokuczyć stronnictw u konserw atyw 
nemu. Naezomicy obozów wywrotowych wysz.n- 
kiw ali z pod ziemi wnioski, żeby konserw aty
stom sadła za skórę nalać. Żaden z te j opozy
c j i  w głębi ducha nie chciał n. p. św iatła  elek
trycznego, każdy wiedział, że konserw atyści na
w et przeciw naftowy m latarniom  głosowali, więc 
i przeciw elektryce głosować Lędą, W io opo
zy c ja , że wniosek elektryczny na  pew ne upa
dnie. Żoby iednak do wściekłości doprowadzić 
rządzącą większość, przyszedł Nosaciński na 
radę z projektem :

— Siaw ;am wniosek aby m agistra t i rada  
tn ajska w zM y pod rozwagę spraw ę zaprow a

dzenia w W ę g ie rsk im  U jściu ośw ietlenia elek
trycznego. Stawiam  wniosek, aby kosztem dwu- 
kroćstu tysięcy zbudować dynamomaszyny, obra
cane woduą turbiną. P roszę  pana burm istrza 
otworzyć nad tym wnioskiem dyskusyę i poddać 
rzecz pod glosowanie.

K rew  za „ rza la  w konserw atystach. Poci się 
generalny mówca większości, suszy sobie mózg, 
żeby obalić n w ałorstwo. Dowodzi, że e lek tryka  
nie je s t dla Ujścia, że ta k :e jasne  św iatło m a
łemu m iastu na  nic nie putizehne, że e lek try 
czność, o ile o W ęgiei skie U jście się rozchodzi, 
je s t zupełną niedorzecznością i dyaldira wym y
słem, że może ona być dobra dla A nglii i Ame
ryki, ale nie dla nas. Przem aw ia ao serc, do 
uczucia rad rych , historycznie dowodzi «czyv,i • 
stości, że oicowie nasi szczepami świecili, a do
brze im się działo. Skończył sw oją mowę, gło
sowanie się zbliża, rzucił burm istrz po sali 
okiem: k ilk a  radnych wyszło... Popłoch i prze
rażenie. P a trz y  na pozostałych, wszak ci radni, 
co  ̂ są w  izbie, to  sami zwolennicy elektryczno
ści. Dreszcz s tr a c iu  przez krew  przeleciał, wy 
padł burm istrz z Piołunem do buietu  —  stron
ników alarm ują, dwóch pijanych konserw aty
stów pod bufetem leży, za kołnierz ich przywle
kli. W  śm iertelnym  trudzie i śm iertelnym  pocie, 
większość zrobili i przek lętą  elektryczność u trą 
cić potraf !i.

Drażnienie to  końca nie n ra ło  Rozpaczał 
buim istrz, gdy mu wsadzono w krzyże w nioses 
o zaprowadzenie wodociągów, cd zmysłów od
chodziła większość, gdy zażądano zmiany zega
ra  w ęgiersko-ryskiego na czas średnio europej
ski, idący o pół godziny wstecz. Szalała prnpi- 
nacya, gdy opozycyą z bestyalską  złośliwością 
staw iała  wniosek zaprow adzenia kana lizacji i

zgarniania biota z ulic co miało kosztować 
rocznie OKoło ośm iu tysięcy. Ale urwało się 
ucho w straszliw ei chwili, gdy Osucłrew icz przo- 
cholował rzecz, przeciągną! strunę, postawił 
wniosek o zaprow adzenie uniw ersytetu  ludowe
go. Tego było trocnę za wiele. P an  W alenty  
Piołun dostał boleści w kiszkach, burm istrz zaś 
pił na  umor przez siedra dni, od jednej niedzieli 
d drugiej. Szalał biedny człowiek, nikomu zbli
żyć się do siebie nie dał, siedział pod pipą 
dzień i noc wołąjąc:

—  Niech się św iat zapadnie, niech we mnie 
piorun trzaśnie, bo ja  już teraz, psia krew, nie 
nie wiem, co robić na świecie.

P isząc pokrótce dzieje stronnictw a propimt- 
cyjnego. przedstaw iliśm y tem samem dzieje opo- 
zycyi, zostającej pod wodzą Adwmntowskiego. 
T utaj tylko jeszcze raz stw ierdzić muszę, że s ta 
wianie ku lturalnych  postulatów  przez opozycję 
nie było celem, ale środkiem, że przy żądaniu 
budowy szkół, zaprowadzenia elektrycznego św ia 
tła i ludowego uniw ersytetu  nie ty le szło o sa
mo św iatło i sam uniw ersy tet ludowy, ile o a tu 
ty  przeciw  konserw atyw nej większości. Opozy
c ja  głosowała nieg lyś przeciw nadaniu pronina- 
cyi p Nuehimowi G rajw erow i i całą siłą popie
rała  kon trkandydata  jego p. Salomona Goldwas 
sera. Dziś walczy ta  sama opozycyą za swoje 
i za Goldwassera praw a. A walcząc, chw yta za 
każdą broń, k tó ra  się pod rękę nawinie. Nie 
czem innem, jeno tą  bronią była elektryczność 
i wywożenie błota. Bądźmy zupełnie szczerzy 
i wyznajm y otwarcie, że Adwentuwszczykom 
o nic się nie rozchodziło, jeno o to, aby obalić 
stronnictw o propm acyjne i  zrzucić Nuchiraa G raj- 
wera, wprowadzić Salomona G oldw assera i pod 
jego egidą zostać stronnictw em  propinacyjnem .

Bo gdy nareszcie niem zostaną, to oni na gw iazd
kę otrzym a]ą ów kosz i dziesięć baniek...

Trzecietn, najliczniejszem  stronnictw em  w ra 
dzie byli „kołtuny". Kołtunów tu tejszych  w ró
żnych czasach rozm aicie nazywano. Filologowie 
węgiersko-ujscy raz  ich. nazyw ali p a rty ą  centrum, 
raz oportunistam i, to  znowu dzikimi, żadna 
z nazw  się nie przyjęła, przyjął się natom iast 
term in: stronnictw o kołtuńskie O ile pierwsze 
dwa skiadały  się z in te^gencyi i półinteligencyi, 
o ty le to ostatn ie było złożone wyłącznie z rze
mieślniczego mifcszczaństw a.

R ada m iejska W ęgierskiego U jścia liczyła 
czterdzieści głów. Głów? Nie. R eprezen tac ja  ta  
m iała jednę, jeuyuą głowę. W chwilach szcze
rości w szyscy ra jcy  byli jednej myśli. K onser
watyści i centrum  zgadzali się, że jedyną w w iel
kim sty lu  głową, jedynym  „łebkiem" w całej 
radzie był —  A dwentowski. T ak  jest. Naw et ci, 
co go nienawidzili, przyznaw ali to, naw et Nu- 
chim G rajw er nam yślał się, czyby mu, choć jest 
jego wrogiem, nie posłać na św ięta  kosza z dz:e- 
sięcioma bańkam i. Bo się go Nuchim G rajw er
bał tak , ja k  się przebiegłości ichy trośc i Adwen-
tow skiego cała rada m iejska bała. B » on w tem 
mieście i na  tej radzie pokazywał cuda.

Nie było jednej spraw y tak  ciemnej, k tó ie j- 
by on nie rozjaśnił, nie było spri wy w radzie 
tak  jasnej, żeby on jej^ zaciemnić nie potrafił. 
On umiał przemawiać nie do ludzkich przeko
nań, ale do ludzkich kieszeni. Ou w przededniu 
rozstrzygnięcia się każdej w ażnej spraw y, snuł 
się po mieście, jeko pokusa i jako  m ątw a: sku
sił ludzi, oczy im zamydlił, zam ącił wodę. Scho
dzi się rada, burm istrz podaje w nioski pod gło

Po kilkudniow ych układach z w szystkiem 1 
niemal stronuictw a.ui włoskiei Izby deputowa 
nych powoiany na  następcę G ioliitiego barou 
S o n  b i n d  zdołał nareszcie utw orzyć nowy 
gabinet, k tóry  już zatwierdzony został przez 
króla i niebawem przedstaw i się pet lamentowi.

Nowy piem ier, baron Sidney S o n i i ' i i o .  
uiodził się w roku 1847 w  A leksandry ' w Egip 

1 cie, jako syn zamieszkałego tam  obyw atela 
| włoskiego wyznania żydowskiego i p ro testan 
tk i A ngielki. W ychowany głownie w szko 

■łach angielskich i niemieckich, został lekarzem, 
jlecz rychło już w stąpił do służby dyplom aty
cznej Włoch. W  roku 1880 w ybrano gu po raz 

i pierw szy do włoskiej Izby deputowanycn, gdz’e 
przystąp ił do praw icy, lecz n imo to  by? prze
ciwnikiem D epretisa, W  r. 1893 utworzył oso
bną p artyę  niezależną, do której wstąpiło 20 
członkuw praw icy, a  k tó ra  zw racała się stano
wczo przeciwko Giolittiemu.

Gdy w końcu tego roku  powiodło się obalić 
jego gabinet i gdy na czele nowego stanął po
nownie Crispi, Sonnino objął tekę miListra 
skaibu , lecz już w roku 1894 zamienił ją  na 
tekę m inistra finansów, gdy Izba nie zgodziła 

!się na jego p ro jek t pokrycia deficytu w budćr 
1 cie. (W e Włoszech bowiem, jak  wiadomo, 's tn ie jc  
obok m inisterstw a skarbu, osobne m inisterstw o 

■ finansów, o charak terze władzy adm inistracyjnej).
U stąpiw szy w  roku 1896 w raz z całym g a 

binetem Crispiego, objął przew odnictw o p raw e
go skrzydła jego party i, k tó rą  zamienił na  oso- 

j  bne stronnictw o pod nazw ą centrum. W  roku 
1901 s ta ł na czele opozycji przeciwko ganine- 
tom Zanardellego i G iolittiego, aby w roku ]90G 
objąć prezydyum  nowego przez siebie nrworzo 
nego gabinetu. O pinia pubiiczra pow itała go na 
tem stanow isku z wielkiem zaufaniem, mimo to 
z powodu spraw y upaństw ow ienia w łoskiej ko
lei południowej, zmuszony był już po trzech mie
siącach podać się do dym isji. G ab inet jego n a 
zwano wówczas .runicznie gab;netem 100 dni.

Od tego czasu ograniczył sw oją działalność 
do areny parlam entarnej. J e s t  on znakomitym 
znaw cą włoskich spraw  agrarnych, a  co do 

I k iernnk  u politycznego, um iarkow anym  konser
w a tystą  W  dziedzinie polityki z a g r a n i c z n e j  

! był zajysze zwolennikiem trój przymierza i p rze
ciwnikiem m odem y.

U tw orzony obecnie przez niego gabinet ma 
ch a rak te r  r ie  bardzo jednolity, lecz w każdym 
razie  przew ażnie u m i a r k o w a n y .  P ierw otuy 
zam iar Sounina, powołania do gabinetu także 
przedstaw i^.e.i sk ra jnej, radykalnej lewicy roz
biły s .ę  o lei w arunek ażeby nowy rząd ko
niecznie przeprow adził ustaw ę r o z w o d o w ą  
w ykluczył naukę religii ze szkół ludowych i 
wogóle rozpoczął nową w a ltę  z W atykanem  i 
k lerykalizmem. Sonnino w arunku tego przyjąć 
r ie  chciał i wobec tego iadykalna  lew ica nic 
weszła także  do kom binacji nuwej większości, 
n a  k tórej gab inet Sonnino opierać się pragnie. 
Do większości te j należą; lewe i praw e cen
trum , praw ica i część dem okratycznej lewicy 
Czy witększość ta  zdała p rzetrw ać w zgodzie 
czas (Tuzszy, trudno przewidzieć. Pesym iści z a 
powiadają, że nowy gab inet zależny będzie od 
łask i G iolittiego i jego liberalnej party i i że 
zniknie z widowni, gdy G iolitti uzna za stoso
wne znów S’ęgnąć- po goaność * władzę pre 
miera.

Obok Scnnina zasiada w gabinecie trzech 
innych jeszcze byłych m inistrów , k tórych na
zwiska dobrze są  znane we W łoszech. ? także 
za granicą.

N ajw ybitniejszym  z nich je s t znany ekono
m ista L c z z a l i ,  również z pochodzenia .zrae- 
lita, k tó ry  teraz  objął nowo utw orzoną tokę 
m inisterstw a rolnictwa. (D otychczas bowiem

sow ane. Rodzi się zamęt, działa ręk a  A dw ea 
towskiego, kon icrw atyści głosują za socjalistam i, 
kołtuni g łosu ;ą razem ze znienawidzonj mi kon
serw atystam i, wwchodzi z glosowania wniosek 
Adweutowskiego. Zwdaszcza konserw atyści boją 
się ta len tu  dyplom itycznego naczelnika opo/y- 
cyi: gdy Adw entow ski przy robocie, to  bur
mistrz, mimo pragnienia, ai i raz  nie idzie do 
bufetu i urzęduje naczczo. Bo niewiadomo, 
z czem chy try  m istrz się nosi, jakiego figla wy
płata. Sław na była spraw a znanej nam p tycyi 
o budowę kolei. Drogi żelaznej nie cLciało całe 
miasto. Mdleli r a  myśl o kolei furm ani, mdleli 
rzeźnicy i szynkarze. Na dzień przed posiedze
niem prawdopodobieństwo głosowania w ykazy
wało. że kolej w radzie na łeb runie. Było zu
pełnie, ale to zupełnie pewnem, że gmina doma- 

ać się będzie, aby kolei nie budowano, aby 
dworca i stacyi drogi żelaznej ni& było. P cd  
pipą panow ała zapalna pewność, co do tego. N a
wet przyjaciele Adwentowski?,go pozerów kolei 
głosować będą. A le zgrom adzenie ludzi pod pipą 
nie wiedziało, żo w te j spraw ie chodzi po mie
ści? cichy, genialny, zapoznany przez Euro ę 
dyplom ata. T en  A dw entow ski uie wiele Dawet, 
nUwił. On w ieczór przed posiedzeniem szepnął 
ty lko  obojętne słowo, on gtównym wrogom ko
lei, Nosacińskiem u, Osuchiewiczowi i Trompe- 
trow i odpowiedział, że p r z «  ich mokre łąki 
w ytyczona będzie kolej, on pokazał dowody, że 
kolej płaci tysiąc  koron za mórg bagna... On 
szepnął Nuroniowi o dostaw ach szutru, Oicho- 
niowi o oddanie budowy toru przez licy tac ja  -

(C. d r .)
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spraw y rolnicza należały  we Włoszech do wy
działu m in isterstw a handlu). Nowy m inister 
spraw  zagranicznych hr. G u f#  frH fr d i a  i, za j
mował to  samo stanow isso już przed trzem a 
la ty  w piorwszym  gabinecie Scnnina. Zwrócił 
on n a  siebie ogólną uwagę w roku  zeszłym, 
ponieważ wróciwszy z K onstantynopola zapo
wiedział zw yrięstw c M iodoturków i upadek Ab- 
dul Ham ida na k ilka  miesięcy przed dokona
niem się tycn fakiów, gdy naw et najw ytiaw niej- 
i i  dyplomaci nie spodziewali sid takiego prze
wrotu. G m c^arJin i jest z w o l e n n i k i o m  t r ó  j- 
p r z y m  e r z a i  pokoiowei polityki.

Trzeci wreszcie z „weteranów* m iuisteryal- 
nycn w no^ym  gabinecie, adm iinł B e t t o l o ,  
uchodzi! we W łoszecn za najw iększą powagę 
w dziedzinie m arynark i wojennej.

Tekę m inisterstw a oświaty objął znany czło
nek loży —  D a n e o.

O ile z charak te ru  nowego gabinetu  wnosić 
można, Dędzie on unikał ostrzejszych s ta rć  i 
wszelkiej agresywności, czy to wobec W atyka
nu, czy też wobec zag ian icy  i  ograniczy się 
do popierania ekonomicznego Włoch.

K o ś s ió !  w e  F ra a c y l*
Min o er sprawiedliwości B a r  t  h a u i m inister 

esaibu C o e h ó r y  przedłożyli prezydentowi repu
bliki trzecie z rzędu sprawozdanie z l i k w i d a c j i  
m a j ą t k ó w  k c n g r e g a c y j n y c h ,  obejmujące 
dzi i ność likwidatorów w r. 1908. Likwidacye, 
doprowadzone w roku tym do stanowczego zakoń 
tzenia, dały w stanie czynnym 6,839.255 franków 
85 centymów, w stanie biernym 4.147 .966  fran 
ków 82 centymy, przewyżka więc staną czynnego 
wj nosi 2 ,691.289 franków 1 3 centymy.

Od r. 1901 do 1905 ukończone likwidacye w 
liczbie 64  dały zwyżkę pasywów, to jest niedobór 
w kwocie 372.347 fr. 58 cent., natomiast w roku 
1906 ukończone likw idacje w liczbie 53 dały zwy
żkę czynną, 520 003 Ir. 29 cent. wynoszącą. Z koń
cem cbiegłegu roku zlikwidowano w zupełności ma
ją tk i 329 kongregacyj, co przyniosło skarbuwi prze- 
wyżk ę aktywów na kw rtę 5 .414.791 franków. Na 
likwidacyę czeka 400 kongregacyj.

Sprawozdanie zapewnia w  koLCOwym ustępie, że 
wszystkim nadużyciom zapobiegano z całą energią 
i za rach ink : sprawdzono ja z  najściślej. Ja k  aa- 
w uej tak  i obecnie, likwidatorowie z ram ienia rzą
du Uskarżali się na bierny opór ze strony H em , 
który groźbami wyklęcia powstrzymywał mających 
chęć  kupna od nabywania zakonnych nieruchumości. 
Daioj kongregacje wszeikiemi niedozwolonemi środ
kami zmniejszały wartość odebranych im na mocy 
is<awy majątków. Doprowadzało to nawet do kro
ków sądow ych . Pośród tak trudnych warunków li- 
kwidacya nie mogła dać spodziewanych wyników i 
sprawozdanie po .nosi, źo to, co osiągnięto, ebociaż 
jest bardzo skromnem, należy uw ażać za pomyślne.

Co do duchowieństwa świeckiego, to znsjduje 
iię  ono w oardzo przykrym położeniu materyalnem. 
P iriewoż tworzenie stowarzyszeń wyznaniowych, 
ao ..a pizez papieża zabronione, więc dobra ko
ścielni i  funoacye zostały przekazane gminom, 
względnie publicznym instyłucyom humanitarnym. 
E duchowny ;h tylko ci, k tó rzy  w roku 1906 okoń 
**, 45 rok życi», pobierają pensye ze skarbu
Państwowego. Młodsi ancnownl otrzymali zaopatrze
nie na przeciąg czterech la t. Zacpatrzenie to, któ
re  w rokn bielącym spadło na y s część dawnego 
wymiaru, wygasa w iupełności z dniem 31 grud
nia b. r.

Pedi i ustawy o rozdziale kościoła od państwa, 
n ą j  móg'by tym duchownym przedłużyć przekaza
ne ł  pobory na 4  dalsze lara, _le do tego po
trzeba potwierdzenia ze strony każdego stowarzy- 
Jzenia ryznamowego, że jego ducnewny wyko.mje 
bbz przerw y swoje obowiązki duszpasterskie. Po
nieważ amwarzyszen-a, czyli gminy wyznaniowe 
nie i s ' uejąi »jęe wypełnienie owego w arunku jest 
jicHiużliwe 1 duchowni młodsi od dnia 1 styczn.a 
191 stracą .rszystk.„ pobory a kasy państwowej. 
”  J no**4 one sumę 7 i  poł miliona flanków rocznie.

Liczb i dncnownych starszych, posiadających do- 
ż. wi lie  pensye rządowe, zmniejsz* *lę corocznie 
e 400. Aantkieui tego powiększają stę zastępy ducho
wnych,^ u an y ch  wyłącznie na ofiarność wiernych. 
Ja k  wiadomo, bissnpi zarządzili w swoich dyece- 
fy a  składki, celem zebrania funduszów dla ko- 
ąclołów i proboszczów. Mimo, że ogłoszenie tych 
•kładek sprzeciwia się przepisom ustawy, r*ąd pa
ta’*., na nie przez palce, a prasa  klerykam a zape
wnie, ze (kładki płyną obficie. Jednakże oficjalne 
sprawozdania, pojawiające się co tydzień w Każdej 
ś y w e z y , mówią co innego. Duchowieństwo wobec 
**ż° znajduje się w bardzo przyarem  położenia 
■steryalnem , a ta okoliczność odstrasza m łodzież  
•d wstępowania do seminaryów duchownych. Jak  
stw ierdza kJerykalny dziennik paryski „E clair" na 
p« ^sławie rozpisanej niedawno ankiety, liczba kan 
dy dato do stanu duchownego zm niejsza eię w spo
sób zastraszający.

>■ do ofiarności katolików na rzecz kościoła, to 
zmniejsz} ła  się ona już przed uchwaleniem i wej- 
■a.em w życie ustawy kościelnej. Podczas 25 lat, 
które upłynęły od czasu ustawy szkolnej FerryVgo, 
poutanawia,ąi:ej rozdział szkoły od kościoła, prze- 
eięfna roczu* suma fnndacyj mszainych zm alaia o 
połc ę. To liczenie się z pieniądzmi, w połączeniu 
s  religijnem  zobojętnieniem, wpływa ujrm nie na 
wynik składek, zarządzonych przbz episkopat.

Co b ęd zie  dalej ? Nieprzejednane Btanowisko pa 
pieża przynosi olbrzymią szk o d ę  m ateryalną niższe- 
wu ajerowi francuskiemu. Papież i episkopat fran
cuski mogą czekać, ale proboszczowie i wikarzy, któ
rym grozi niedostatek, znajdą się prędzej czy pó
źniej w położenia przymusowem. 1 wtedy albo W a
tykan Dęczie musiał poczynić ustępstwa, albo niż
szy kler posunie się do działania aa  w łasną rękę. 
co mogłoby wywołać schizmę.

L Koncert oiKieitry monachijskie].
Muzyczny Kraków zaczyna lubić muzykę sym

foniczną, czyotu instrum entalną. Sala po brzegi 
wypełniona, ba, przepełniona, jak  za dawnych do
brych czasów, k ie d y  to niezliczone tłum y biegły, 
żeoy usłyszeć wysokie Cis słynnego tenora. W czo
ra j zebrali bie ludzie, jak na dziwną uroczystość 
poważni, skąpieni, pełni równowagi, z których wy- 
prowr iziła ich dopiero barw na uw ertura z „Taun- 
haosera" o niezwykle przejmującem w sile zakoń- 
czeuiu. Na estradzie pokaźna gromadka muzyków 
nieznanych, a groźne instrum enty, jakoto przeróżne 
puzony, trąbki i kotły dyskretnie pochowane w ty l
nych BZeregach P rzy  pulcie sta je  dyrygent po raz 
pierwszy nam prezentujący się. N iecierpliwie wy 
szokujemy efektu, szukamy na gw ałt porównań,

przygotowujemy się do entszyazmów inb ironlcz- 
uy :h uśmieszków.

Zaraz pierwsze tak ty  dają nam niespodziewane 
wrażenie: p. Józef Lassale okazuje się dyrygentem 
przedewjzystkiem bardzo dyskretnym w ruchach i 
i pozie, nie okazującym zbyt wiele a fek tac /i ze
wnętrznej, natom ias. zwraca powszechną uwagę, 
umiejętnością panowania nad żywiołem orkiestial- 
n\ m bez wybiłkn wielkiego i wydobywania w szyst
kich muzycznych walorów dzieła bardzo dokładnie, 
z p recyzją i z nieporównanym smakiem. Przy zu
pełnej abnogacyi efektów pantomicznych, zapomina
my o dyrygencie i spokojnie oddajemy . ię obser
w ac ji czysto muzycznej, zwłaszcza, że program 
bardzo interesujący.

Najwięcej miejsca zajęła symfonia D dnr Brahmsa, 
jedna z „pogodniejszych", ale też 1 jedne, z mniej 
głębokich, w trzeciej części (w Menuecie) stylizo
wana arcnaicznie i  przez to oardzo zajmująca, sle 
pozatem do górniejszych jakichś wzlotów niedo- 
chodząca. Dużo interesu bndził w yjątek z oratoryum 
Cósara F rancka „Odkupienie". Ten niedawno dc 
piero ubóstwiony mnzyczny geniusz Francyi, po
siada w swych dziełach uiewysłowiony jakiś urok 
sentymentu, jakby kontynuowanego romantyzmu, 
który, mimo braku siły dram atycznej w wyrazie 
nie biednie przy innych twórcach, lecz własną 
fizyegnomią sympatycznie pociąga. W  środkach 
muz.-cznych eklektyk nr. pogranicza między kla- 
sycznością a  modernizmem mile się udziela słu
chaczowi. Najponniosiejsze jednak wrażenie sprawił 
w yjątek z „P arsifala" W agnera p. t. „Czar W iel
kiego P iątku* . Duch przedziwnie czystej kontem- 
placyi muzycznej w motywach szlachetnej nie
zwykle, w barwności orkiesiralnej bardzo delikatny 
od pierwszego tak tu  do ostatniego prawdziwie 
wzrusza i wypiera już podziw dia Bztuki wooec sa
mego nastroju przedziwnego mistycyzmu. W yko
nanie całego programu odznaczało się znakomitem 
cieniowaniem i bezpretensjonalną finezyą.

B. W .

K r o n i k a .
F r a k ó w ,  14 grudnia.

Dnr Grunwaldzki. Do admio. „N. Reformy" na
desłali: Józef Duda 1 K.

Na k'erma32 gw’azdkOwy, który staraniem  sek- 
cyi odczytowej Ogniska nauczycielskiego, odbędzie 
się w niedzielę 19 b. m w sali Saskiej, na cele 
pozaszkolnej opieki nad nbogą młodzieżą (na uczel
nie popołudniowe i t. p.) nadesłano w dalszym cią
gu szereg fantów i darów. Dalsze przesyłki przyj
mują pp. L Piotrowski (K rajn icza  25), Józef Ro
bak (Kanonicza 19) i P au la  Spławińska (Batore
go 24).

Loterya spożywcza na Dom pracy na Kaźmie
rza w Krakowie odbędzie się dnia 19 b. m. w o- 
sta tn ią  niedzielę przed świętami Bożego Narodze
nia. Loteryę organizuje komitet pań, na czele któ
rego jfikó prezesowa stoi hr. Stanisławowa Wodzi- 
cka, jako wiceprezesowa p. prezydentowa Juliuszowa 
Leowa. Loterya spożywcza na Dom pracy ma już 
swoją trad y c ję ; co roku biorą w niej udział tysią
ce mieszkańców Krakowa, wiedząc dobrze, że panie 
komitetowe umieją należycie urządzić loteryę, źo za 
niewielką kwotę można wygrać wartościowe przed
mioty, j a t  droo żywy i martwy, kapłony, indyki, 
kary, dalej zaiące, sarny, bażanty, butelki wina, 
ciasto świąteczne i  t  d. Togo rokn urządzają lots- 
ryę to sam3 panie, które umiały znaieść sposoby 
tak  bogatego uposażenia loteryj na Dom pracy; u 
dział w pracy wzięły także nowe panie i dlatego 
tegoroczna loterya będzie miała jeszcze większą 
liczbę stołów (14) i to stołów bardzo bogato wy
posażonych. Panie czynią najgorliwsze zabiegi oko
ło powodzenia loteryi, oo dochód z niej jest prze
znaczony na rzecz tak  pożytecznej instytucyi, jak 
Dom pracv na Kaźmierzu, opiekający się sierotami 
i staruszkam i najuboższych srer naszego miasta.

0  dum akademicki dla studentek. Otrzymuje
my następującą odezwę: Ciężkie warunki egzysten- 
cyi w Krakowie, uniemożliwiające pobyt i naukę 
w uniwersytecie Jagiellońskim, stworzyły potrzebę 
utworzenie, własnego domn akademickiego dla słu
chaczek. Celem jego jest dać niezamożnym student
kom tanie i hygieniczne w arunki życia. Dom 
taki tytko przy współudziale jak  najszerszych 
warstw  społeczeństwa stanąć może. Komitet budo
wy tego domn zwraca się więc do wszystkich, któ
rzy z przyjaźnią patrzą na ruch umysłowy kobiet 
z gorącą prośbą o poparcie pożytecznego dzieła.

Ewentualno datki przyjmować będzie także ad
m in istrac ja  „N. Reformy".

0 Wychowaniu przedszkolnem. Pod tym ty tu 
łem wygłosi w Krakowie dnia 18 grudnia o go
dzinie 4-tej w auli I. szkoły realnej, odczyt pani 
Grottowa. W ielce zasłużona pracownica na polu 
wychowania dzieci w wieku przedszkolnym, kiero
wniczka i założycielka pierwszego ogródka dziecię
cego we Lwowie, doświadczona nauczycielka i wy
chowawczyni, ofiarując swói odczyt na cele VI. koła 
T. U. L. spełnia zarazem czyn obywatelski, bo dla 
matek wielu przychodzi z radą dobrą i pomocą o- 
partą na doświadczenia. Wobec mnogości odczytów
0 tem atach ściśle naukowych, istotnie brak wielki 
odczy.ów z zakresu pedagogii domowej, rfądzimy 
więc, iż publiczność krakowsua skorzysta ze spo
sobności i tłum nie pospieszy, aż^by z nst zacnej 
prelegentki usłyszeć niejeduą ra  lę i wskazówkę. 
Bilety mężna nabywać wcześniej w zarządzie Koła 
(ni. F lorysnska L. 15, II. p.) w dzień odczytu zaś 
przy wejścia.

\W C zyteln i polskiego Związku niew iast katolic
kich (w pałacu Spiskim) odbędzie się ju tro  we śro
dę o godzinie 4  po południu walne zgromadzenie 
członków. W stęp za okazaniem legitymaeyi lub za
proszenia.

Teatr ludowy. Dziś grane będą: „Verbum no- 
bile" Moniuszki i „Oświadczyny" Czechowa. Ju tro  
„B erek Joselow icz". W e czw artek b e n e f i s  S t e 
f a n a  T u r s k i e g o ,  dzielnego reżysera teatru  
ludowego. Będzie to wieczór śmiechu, złożony 
z dwóch arcywesołyoh komedyek („W ypraw a ślubna"
1 „Protekcya"). Prócz tego w ypełnią wieczór de- 
klamacye i śpiewy hum orystycznej treści. P rzedsta
wienie będzie rodzajem kabaretu, na stórem  wy
kona tańce rodzeństwo Sacnsów.

W To w. technicznem odbędzie Bię zabawa ta 
neczna 8 btycznia. B liższrch szczegółów nazieia 
3óŁretarz codziennie od godziny 12 do 1 na wy
staw ie budowlanej, przy ul. Straszewskiego 1. 28.

Ruch tramwajowy wieczorem kończy się zbyt 
wcześnie. Powinien on ty ć  przedłużony przynaj
mniej o pół godziny, do cza»u, kiedy kończy „ię 
zwykle przedstawienie w teatrze miejskim. Zwa
żywszy bowiem znany fakt, że tram w aje Krakow
skie za środek szybkiej lokomocyi uważane być nie 
mogą, pozostrje im jedno zaJan ie —  przewozić na 
dalsze odległości, uwłaszcza w czasie niesprzyjają

cym przechadzkom pieszym. Ze zaś, zwłaszcza w 
jebfeni i zimą, spacer w nocy z gmachu teatru  
miejskiego gdzieś na krańce Krakowa nie może 
być uważany za najprzyjem niejszy, i że, pomimo 
to, codziennie kilkaset osób, bywająeych w teatrze, 
musi się mu oddawać —  należałoby, aby tram waje 
krakowskie przynajm niej w tym jednym wypadku 
byiy środkami naprawdę nłatwiającemi lokomocyę 
Nie każdego bowiem stać na zapłacenie podwój
nego nocnego kursu dorożki.

Krakowscy dorożkarza, Piszą uam z m iasta: 
W  sobotę 11 b. m n a tka  moja, a w ysiadając z 
tram waju na ul. Długiej przy pi. Słowiańskim, 
poślizgnęła się na stopnia i upadła. N aturalnie 
potłukła się bardzo 1 chcąc w tej chwili w.óclć do 
domu, kazała zawołać fiakra ze stacyi przy ul. Pę- 
dzichów. Dorożkarze, których tam  siało czterech, 
nie chcibli jechać, mówiąc że „nie mogą jechać, 
bo pani ma suknię powalaną Iło tem ". Joden po
wiedział: „pani przyjechała tramwajem, niech se 
wraca tram wajem ". Interw encya polieyanta nie 
mogła zmienić uporu fiakrów i dopiero po układzie, że 
suknię zbtoconą się uniesie i t  d. zgodził się je 
chać n r  137, najwięcej decydujący w tej całej 
historyi.

Należałoby raz ukrócić samowolę fiakrów kra
kowskich, coraz bardziej dającą się we znaki pu
bliczności.

Ofiara wypadku tra uwajowsgo. W o wczoraj
szym numerze zamieściliśmy wiadomość o nlebez- 
piecznem najechania przez tram waj w ulicy Grudz- 
kiej na jakąś nieznajomę starszą kobietę. Przew ie
ziona do szpitala św. Łazarza, kobieta ta  umarła 
wczoraj, nie odzyskawszy przytomności. Dotychczas 
nie stwierdzono tożsamości osoby zm arłej, przv 
której nie znaleziono żadnych papierów. Z m am  
była osobą niską oaoło 60 lat, ubrana w czarną 
suknię, w torebce atłasowej' m iała resztki jedzenia, 
1 koronę I różaniec.

Aresztowanie. W czoraj aresztowano niejakiego 
Eisena yel K o rn g o ld a , podejrzanego o kradzież 
brylantów na Bzkodę p. Mangla, w mieszkaniu przy 
ulicy Stradom,

Podejrzani podróżni. W  sprawie aresztowanych 
w Krakowie onegdaj dwóch podejrzanych podróżnych, 
o czem donieśliśmy w sobotnim numerze dziennika, 
polieya czyni dochodzenia, kim są rzeczywiście ci 
podróżni. Obaj ukarani zostali sądownie za fałszy
we meldunki, gdyż stwierdzono, że ten, który po
dawał się za Sama Griiiia, nazywa się Samuel 
W astow, a  rzekomy Dawid Ba^is, nazywa się Szlo- 
ma Ryehter. Prawdcpodotnia, jak  przypuszcza po
lic ja , Dodróżni ci zajmują się pośredniczeniem w 
puszczanin w obieg fałszywych banknotów.

W Piaskach wielkich, w powiecie podgórskim, 
5 b. m. młodzież, która stąd uczęszcza do szkół 
w Podgórzu i Krauowie, urządziła wspólnie miej- 
scow6m nauczycielstwem O D c h ó d  k u  c z c i  S ł o 
w a c k i e g o .  Słowo wstępne i życiorys Słuwackicgo 
wygłosił kierow rik szkoły p, Ligęza. N astąpiła po
tem deklamacya pp. Bilskiego i Stopy, dalej 
hymn ku czci S łow act'es o, odśpiewany przez chór 
m iesziny pod kierunkiem p. Stopy „Spisek koro
naci jny" z „Kcrdyana" wykonali Btudenci, „Mój 
testam ent" wypowiedziała uczenica szkoły miejsco
wej. Na zukończenie odśpiewał chór dziewcząt Dar 
dzo ładnie kilka pieśni pafryotycznych. Program 
ten na ogólne żądanie powtórzono 8 b. m.

Z  k r a i n .
Wieczorki, patryotyczne. Piszą nam z B ia łe j: 

W Lipn.ku udbył się £8 z. m. uroczysty oochód 
Słowackiego, nrządzony staraniem  prof St. Matn 
szewskiego. Na program prócz słowa wstępnego 
złożyły się: chór bialskich Sokołów pod batutą p. 
Truki, dbklamacya, występ orkiestry bialskiego „So
koła" (dyrygował p. K. Kuczkowski;. Dochód —  po
zwoli na urządzenie gwiazdki dla biednej dziatwy 
polskiej.

W  P o d e g r o d z i u  —  jak  nam piszą —  odbył 
się wieczór Słowackiego, zagajony pięknem słowem 
kierownika szkoły- p. Zyg. Brandysa. Podczas wie
czoru zebrano składkę na „D ar G runw aldzki", którą 
wysłano do zaiządu głównego T. 8. L.

W G r ę b o s z o w i e  —  jak  nam donoazą —  u- 
cz^zono rocznicę listopadową nabożeństwem i wie
czorkiem, na kiórym orzemawiał ks. proboszcz Hal- 
lak a odczyt wygłosił nauczyciel z Bnrusowjj p. 
Grzegorz Staniszewski. Po prodakeyach chóralnych 
poseł Jakób B ijko wygłosił odczyt, wzywając ro
daków do pracy narodowej.

Z N a d b r z e z i a  piszą nam : Towarzystwo te
atrów i chórów włościan z Trześni urządziło tu  
obchód listopadowy, na którym  odegrano „Zmar
twychwstanie" sztukę Lorenza. Przed przedstawie
niem wygłosił słowo wstępne przewodniczący kd. 
W ojciech Rychlicki, rozw ijając przed słuchaczami 
histor, ę naszej waiki o niepodległość i  nawołując 
do pracy uad ladom.

Wiśnicz, 11 grudnia. Koło T. S. L . Imienia J u 
liusza -Słowackiego, nczciło se tną rocznicę urodzin 
Słowackiego uroczystym wieczorem, który odbył 
się 8 b. m., przy udziale licznie zebranej publicz
ności. Progrcm  wieczoru, na który złożyło się sło 
wo wstępne, deklamacye kilku utworów Słowackie
go, trio (śpiew, wiolonczela, fuiiepian), gra na 
skrzypcach i I I I  część „Dziadów" A. Mickiewicza 
uśw ietniony został występom krakowskiego chóru 
akademickiego, który w liczbie 10 osób, pod a r ty 
stycznym kierunaiem p. Bolesława Walewskiego 
odśpiewał szereg pieśni. W ykonanie pieśni było 
chlubnem świadectwem stwierdzającem, ze Kraków 
ski chór akademicki, dzięki artystycznej działalno
ści swego dyrygenta, je s t dzisiaj jednym z najlep
szych zespołow śpiewackich w Polsce. Koło Tow. 
Szkoły Lud. w W iśniczu poczuwa się do miłego 
obowiązku złożenia na t6m miejscu członkom chó 
ru i icU kierownikowi za współudział w wieczorze, 
serdeczne poaziękov. ania.

Wadowice, 12 grudnia. (W ystaw a gwiazdkowa 
obrazów). Do najsy mpatyczniejszych momentów 
w naszem mieście zaliczyć należy wystawę prac 
malarskich p. R ich ter Janowskiej, p. St. Kaniako- 
wej, pp. A. Beera, J .  K aniaka oraz K. Łotockiego, 
urządzonej na rzecz św. W incentego fi Paulo. 
Zainteresowanie je st znaczne, a liczny napływ 
pnbliczuości każe Bię spodziewać obfitego dochudn. 
W ystaw a ta, niezmiernie serdecznie przez publi
czność naszą przyjęta, mieści się w czterech sa
lach dom a pp. Th >mów, którzy bezinteresownie na 
ten cel odstąpili o iłego piętra. Urządzeniem wy
stawy zajęli się pp. a r t  mai. Beer i  KanUk, de
korując wszystkie sale bogato kw iatam i i drzewka
mi. P ierw sza sala zawiera prace p. R ychler J . i p. 
K. Łotockiego, jej ucznia, druga pD. Kaniahów, 
trzecia p. A. Beera. P . R ycnter Janow ska zanadto 
jent zn a n i artystką, i.by o jej pracach pisać z W a
dowic. Natom iast zwrócić należy uwagę na obrazy 
prof. Beera, którego dorobek artystyczny na|w*ększy 
je st w portretach. P o rtre t p. G., p. L ., panuy P. 
S. odznaczają a ;  doskonałą techniką pastelową;
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zwraca nadto uwagę cały szereg pejzaży, Z prac 
p. K aniaaa najbardziej udatnym  j’est „z.u top w trę t" , 
wymienić również należy obraz „Cyganie". K ilka 
prac p. Kaaiakowej tak  olejno jakoteż sztuki sto
sowanej, wykazują pracowitość młodej «deptki 
sztuki. W reszcie bardzo ciekawe Bą prace p. Lo- 
tockiepo, ucznia p. Rychte r-Jauowskiej. W ystawie 
życzyć należy powodzenia.

Jarosław, 13 grudnia. (K urs stolarski. Powię
kszanie załogi). W czoraj zakończono krajowy kurs 
stolarski, który trw ał 7 tygodni. Na zakończenie 
odbyła się wystawa prac uczestników kurbu, pod
czas otwarcia której przemówili: przewodniczący 
Rady szkolnej okręgowej p. Rychlik, barm istra Die- 
tzius, wyrażając nznaaie tak  kierownikowi kursu p. 
St. Jamrozowi i nauczycielom za trąd , jak  i uczniom 
za sumienne wypełnianie obowiązków w czasie na- 
ukI. Imieniem uczestników kursu pizemówił p. Gno- 
ińskl. W przyszłym rokn nastąpi powiększenie liczby 
Wujsk» w Jarusławio. Do nowych koszar, wybudo
wanych obok dworca kolejowego (po stronie wscho
dniej) przybędzie jesienią następnego toku dyw izja 
10 pułku bazarów. Także ma nastąpić odnowienie 
istniejących i zbudowanie nowych fortyfikacji na
około miasta.

Polska U& łrawa, 12 grudnia. (O gwiazdkę). —  
Podobnie, jak  w pi zeszłych latach, tak  i tego ro- 
ka przeszło 400  azieci szkoły polskiej i ochronki 
w Pol. Ostrawie potrzebuje cieplejszej odzieży i 
obuwia z powodu zimy. Dzieci to ubogich robotni
ków, prześladowane tak  samo, jak i ich ojcowie z 
powodu otwartego przyznawania się do narodowości 
polskiej. Niesłychane prowokaeyo Czecnów spowo
dowały w przeszłym toku ów znany stra jk  szuol- 
ny. Ciężkie położenie ludności polskiej znane jest 
społeczeństwu naszemu, to też  ua odezwy o składki 
na „gwiazdkę" dla tutejszej dziatwy przesłało już 
kilka osobistości pewue sumy. Dziękując za ich 
dobre serce, musimy joszcze odwołać się do dalszej 
ofiarności społeczeństwa polskiego. Ażeby obuaro- 
wać 418  dzieci, rzeba mieć znaczuy fundusz, a 
jak  dotąd, niestety, pieniędzy mamy bardzo mało. 
Nie mogąc zebrać funduszu na miejscu, zwracamy 
się tą  drogą do ofiarności publicznej z gorącą proś
bą o poparcie, zarząd szkoły polskiej w Foisaiej 
Ostrawie na Śląsku.

Z e  ś w i a t a .

Teatp polski w  Potnanlu, Dyrektor Bcenr po
znańskiej, p Andrzej Leiewicz, przesłał nam spro
stowanie inform acji o tej scenie, zawartych w a r 
tykule „z zaboru prusKiego" w nrze 563 naszego 
azienn;ka. Z rozdrażnionego tonu tego sprostowa
nia wnosimy, że p. Leiewicz źle zrozumiał inten^ 
cyę naszych informacyj. Nie zw ra ały się one by
najmniej przeciwKo jego kierownictwo sceny pol
skiej w Poznaniu, które zdobyło tam  Bobie ogólne 
a wielkie uznanie, lecz wykazywały jedyne trud
ności, na jakie te a tr  tam tejszy natrafia Na życze
nie p. Lelewieza tedy tern chętniej Btwicrdzamy, 
że niedobór 20.000 marek powstał wyłącznie z po
woda pobytu tea tru  poznańskiego w Ciechocinku 
a nie wskutek wystawiania oper i 'operetek w Po
znaniu, że przedstawienia operetkowe bynajmniej 
nie spychają tam np plan drogi dram atu i komo- 
dyi, a wreszcie, że p. Leiewicz jest nadal samo
dzielnym, niezależnym dyrektorem teatru  poznań
skiego, a nie jodynie stale płatnym jego kierowni
kiem artystycznym. Mylna też była podaua przez 
nas wiadomość, jakoby „osobuy kom itet przejął na 
siebie adrainistracyę tea tru " . P . Leiewicz Informuje 
nas, e wskutek znacznego podniesienia przez nie
go poziomu artystycznego sceny tam tejszej, tan  w 
dziale dramatycznym, jak  i operawym, grono lndzi 
kochających sztnkę, podjęło obecną akcyą pomoc 
oiczą, celem utrzym ania opery i operetki polskiej 
w Poznaniu.

Polacy W Berlinie, w  wielkiej sali Kellera 
przy Koppenstrasse odbyła się w niedzielę 12 b. m 
u r o c z y s t o ś ć  n a  c z e ś ć  M i c k i e w i c z a  i 
S ł o w a c k i e g o .  Polieya, zakazała wszelkich mów 
o znaczeniu i wielKości wieszczów, o ileby nie zo
s ta ły  wygłoszone w języku niemieckim. Ponieważ 
z togo zrezygnowano, za pozwoleniem władzy, ogra
niczył się Komitet do sprzedawania na sali broszu
ry Bełzy o Mickiewicza i p. Sokolicz oSiowaekim. 
Redaktor ^Dziennika Berlińskiego" p. K r y  s i a k ,  
zagaił uroczystość w bardzo poJniosłych słowach. 
Z krótkich kilku wyrazów „dozwolonych" przez po- 
licyę nie błyszczały szumne frazesy, lecz tylko 
uczucia. „Nie woino Dam mów głosić o naszych 
wieszczach, ale nam  ich kochać wolno!"

K antatą jubileuszową G alla rozpoczął się w ła
ściwy obenód. Bogaty program odpowiadał istotnie 
bardzo poważnym naw et wymaganiom. Śpiew re 
prezentowała p. Regina Drohiczówna, śpiewuczka- 
artyatka z W arszawy, posiadająca piękny glos i  p. 
Witold Różański, który pięknym barytonom Śpie
wał pieśni Nosku wskiego, W agnera i Schuberta,—  
Dwie siostry Ladom ira i Irena  Dubiskle z B erli
na,' starsza, jako pianistka a młodsza 12-letnla ja 
ko skrzypaczka, wykonały z wdziękiem ale i umie
jętnością zaiazem  utw ory Moniuszki, Chopina, W ie
niawskiego. Pełnym zapała SKrzypkiem okazał się 
taKże p. Konatkowsbi z Berlina. Dekl.imacyą utwo
rów Mickiewicza i Słowackiego popisywali się pp.: 
Markowiak i Bogusławski, pełni zapału 1 wzru
szenia.

Niezwykle miłą niespodzianką był świetny chór 
mieszany, który pod kierunkiem młodego muzyka 
lwowskiego p. Dołżybkiego, bawiącego tu  na stu- 
dyach, imponował siłą, czystością tonu i Darmouią.

Olbrzymia sala Kellera, mieszcząca przeszło trzy 
tysiące osób, była szczelnie nabita. N iestety wiem 
ciekawych musiało wrócić do doma, gdyż do prze
pełnionej sali polieya nie wpuszczała ,uz nikogo. 
Dzięki Polonii berlińskiej, jej komitetowi politycz
nemu i niestrudzonej zapobiegliwości jej przewodni
ka redaktora K rysiaka, spędziliśmy miłycn i pam ię
tnych chwil kilka.

K orpus b o śn iack i. Z W iednia donoszą: W ładze 
wojskowe postanowiły, aby X V I korpas, ustanowio
ny po aneksyi m iał siedzibę w Dubrownika (Ra- 
gnzie). Komenderującym generałem je st marszaiek 
poiny Karol F  a n t  a.

Śmierć hr. Harracha. W  pałacu swoim na 
F reiung w W iednia umarł hr. Ja n  H arrach w 81 
roku życia. Zmarły, który w polityce nie odgrywał 
wyDitnej roli, popierał zawsze polityczne i feuitn- 
ralne dążności narodu czeskiego. Utrzymywał ści
słe stosunki z Palackim  i W ładysławem Riogorem. 
zaś dla czeskiej sztuki narodowej, równie jak  dla 
oświaty był hojnym mecenasem. Należał w W ie
dniu do założycieli szkół Komeńskiego i  nabył dla 
Czechów kość,ói na Rennwegn. Cieszył si} pośród Cze
chów ogólnym szacunkiem, a patryotyzm jego uznawali 
naw et przeciwnicy polityczni. Należał do najw ięk
szych właścicieli dóbr ziemskich w A ustryl, posia
dał również faoryki, z pośród których fabryka 
szkła w Neuwelt, dzięki jego usiłowaniom zajęła 
pierwszorzędne stanowisko. Dzięki swojemu ta len

towi kupieckiemu i  finansuwema, pomnożył bardzo 
znacznie i tak  już ogromny swój majątek.

Ś. p. hr- Ja n  H arrach pisał po czesku, wydajne 
między innemi chronologię dziej'ów czeskich, tudzież 
ogłaszając artykuły w czt-kiem  czasopiśmie „Oswe- 
t a “. Należał do tak zwanej feudalnej szlachty cze
skiej, k tó ia  w połączenia ze Staro -zcchami przez 
długie la ta  kierowała polityką czeską. Równie w 
Sejmie czeskim, jak  w Radzie państwa, występo
wał a a  federalistyczuym ustrojem Vnstryi. Od r.
1884 był czionkiem dziedzicznym Izby panów. P a 
miętną b jła  mowa jego, wygłoszona dnia 2 marca
1885 roku na zgromadzeniu Towarzystwa Komeń
skiego w W iedniu. W tedy to hr. H arrach powie
dział, ż& w niedługim czasie będą Czesi i Niemcy 
w W iedniu równouprawnieni. Doczekał się ze stro 
ny Niewców odpowiedzi pod postacią znanych 
ustaw szkolnych, uchwalonych przez Sejm dolno- 
austryacki.

Drugi let próbny balonu „Parseval“, który 
ms zostać nabyty dla arm ii austro-węgierskiej, od
był się w niedzielę Balon wzniósł się w powie
trze we Fischamend o godzinie 10 rano, a w łodzi 
znajdowały się cztery osoby. Punowa) przeciwny 
wiatr, dochodzący do szybkości 11 metrów na se
kundę. O godzinie 12 m. 45 balon przybył do 
Preszburga. Okrążywszy trzykrotnie miasto, balon 
jnż przy pomyślnym wietrze rozpoczął podróż po
wrotną. Odległość z Preszburga do Fischamend, 
wynoszącą w linii powietrznej 45 kilometrów, prze
był balon w przeciągu 42 minut, co daje szybkość 
65 kilometrów na godzinę. Najwyższe wzniesienie 
się balonu dochodziło do 650 metrów. Lądowanie 
w Fischamend odbyto się pomyślnie.

Katastrofa na dnie morza. Podczas robót ke
sonowych na dnie morza w odległości 50G metrów 
od wyDrzeża koło G raniti pod Neapolem, powstała 
katastrofa skutkiem nrwauia się łańcucha. Dwóch 
robotników zginało i wydobyto już tylko ich zwło
ki, sześcin wyaoDyto ciężko poranionych. Nnrkowier 
spuszczeni na dno morza, stwierdzili, że prócz te 
go keson zgniótł 7 robotników.

Ujęcie potwornych morderców. Ja k  to wczo
ra j w rubryce „Ze św iata" donieśliśmy, dwaj par 
robcy, którzy służyli na folwarku Le Chatcau u 
dzierżawcy V errićre’a, zamordowali dzierżawcę, je 
go żonę, trzech parooków i służącą w celach raoun- 
kowych. Jako podejrzanych o tę  zbrodnię uwięziono 
w pociąga na stacyi Pontarlier dwóch mężczyzn 
ale uwolniono ich, gdyż w skazali swoje „ a lib i" .— 
Natomiast w lesie Saint-Yinnemer w departamencie 
Yonne myśliwy, nazwiskiem Lechthaler, pochodzący 
z A astryi, polując tam , zatrzym ał dwóch młodych 
ładzi, którzy się podejrzanie zachowywali. Lechtha
ler zmierzył się do nich, oni jednakże zawołali: 
^Nie strzelaj; poddajemy się". Lechthaler z bronią, 
gotową do strzała, pędził ich przed soną aż do u- 
rzęJu gminnego w Saint Vinnemer, gdzie ich uwię 
ziono. Obaj przyznali się do zbrodni

Zniknięcie lady Churchill. W  całej Anglii 
obudzą ogromną sensacyę afera, nie pozbawiona 
pieprzności. Lady Churchill, należąca do najbar
dziej arystokratycznych rodzin, zniknęła bez ślada 
i prawdopodobnie stała, się ofiarą szału Bpirystyez- 
nego, podsycanego pizez znanego dziennikarza S tea- 
da, posiadającego biuro spirytystyczne w Londynie. 
Otóż —  jak  donoszą dzienniki londyńskie —  lady 
Churchill przed 3 tygodniami oświadczyła swojemu 
mężowi, że ma związek z jakiem ś medium męskiem 
w Londynie i  że to medium nakazało jej opuścić 
męża. Lady Churchill była głuchą na wszelkie 
perswazyb, będąc widocznie pod zupełuą władzą 
jakiegoś spirytysty. D ula  28 listopada b. r. udała 
się do Londynu o godzinie 10 w nocy, w tow a
rzystw ie wysokiego, chudego człowieka młodego, 
dwóch dziewcząt we wieku 9 i 12 lat, tudz eż 
pokojówki. Lady Churchill należała do piękności 
towarzystwa londyńskiego i mimo 22-letniego po
życia małżeńskiego zachowała czar pięknej kobie
ty. Jako Lady V erna Lonsdaie, była uluDienicą 
kró'owej W iktoryi. Lord Cburcbiil był przed lacy 
lordem kanclerzem podczas koronacji króla Edw ar
da, obecnie zaś piastuje godność ezambelana.

W sprawie Szkoły dramatycznej Kazimierza 
Gahryelakiego w  Krakowie. Otrzymujemy nastę
pujące pismo z prośbą o umieszczenie;

Wobec licznych zapytań, zewsząd i  ciągle do 
mnie zwracanych a Szkoły dram atycznej Kazimie
rza Gabryekkiego w Krakowie dotyczących, oświad
czyć muszę dla uniknięcia nieporozumień, że me 
zgadzając się na kierunek i sposób prowadzenia 
nauki praktycznej w tejże Bzkole, a  nie mogąc mi
mo usiłowań uzyskać wpływu w tym  względzie 
już od listopada b. r. ze składu personalo nauczy
cielskiego najzupełniej nię wycoiaŁm i obecnie s 
tą  szkołą dram atyczną nic nie mam wspólnego.

Jerzy Żuławę fet, 
Kraków d. 11 grudnia 1909.

Ze sfer nauczycielskich. O statni podwójny 
(21 i 22) numer „Głosu nauczycielstwa ludowego" 
zaw iera treść następującą: Głos w uprawie nauczy
cielskiej pragm atyki służbowej. Odzew do nauczy
cielstwa w sprawie seminaryów nauczyclelsKich. 
Czy „zdrożna ag itacya?" Wiec oświatowy w No 
wym Sączu. Dzika napaść ks. Stojałowsuiego Da 
nauczycielstwo. Roch nauczycielski i  wiauomości 
bieżące. Z piśmiennictwa.

„Gdańsk" —  Wyczółkowskiego. W  salonie
„A rs" ukazała się w sobotę najnowsza serya uuto- 
litografij prof. Leona Wyczółkowskiego, zatytułowana 
„Gdańsk", a obejmująca widoki świątyń i gm a
chów publicznych starego, niegdyś polskiego, nad
bałtyckiego grodu.

Składki. Na pomnik J . Słowackiego złożyła p. Helena 
Górska 3 K 70 h., zebiano m ędzy znajo cynii.

Na Bprow;»dzenie zwłok J . Słowackiego złożyła IV k la
sa szkoły hanulowej w Królestwie 1 rs. 3o kup.

P. Abraham E nglaendtr zio/.ył w adm inistracji na
szego pisma na Tow. szkoły ludowej 1 i\.

I  kaien tarza. V\'e wt> rok 14 grudnia; Izydora n i 
Spirydyona b,; we środę 16 grudnia W ikńra  m i Wa
lery., we czwartek 16 Krudnxa: Euzebiusza i Albiny.

v acnóu siouca 15 grudnia o gon*, i min. 34; zachou 
o godz. 3 m. 36: długość di/.a 8 gednn  02 min.

Z Krakowskiego obsoncatrwyum Unia 13 grudnia 
term om etr doaz idł od — 1*6 do — 0‘7 C.; — arometr 
wahał bię.

un ia  14 grudnia o godz. 7 rano stan  barometru 7ł»4’0 
mm., termometru — 8'6 C.; w iatr północno-wscnodni.

R soertuar Teatru m iejsk iego w Krakowie.
W e wtorek: „Gromiwoja".
V. i  środę: .O strożnie z listam i".
V, e czwartek: Przedstaw,enie operowe.
W piątek „Sędziowie" i „Szcześ. ie Frania*.
W sobotę: „Mizantrop" oraz „ fiałżenstwo z musu", 

kom w I akcie Moliera, prze sł. T. Żeleńskiego.
W niedz,elę popołudniu: „Kod- uszek'1; wieczór: „Mi

zantrop" i „Małżeństwo i  musu".
W rou‘edziałes : „Uromiwoja".
W e wtorek: „Mizantrop" i  „Małżeństwo * musu".
We środę: „Weseie-.

M ag iste r
ia m acy i J . L IN K u r ł s ć i i  ' i o i  r o n + m f n p i  H i* n n i!P 7 v i i n p r f i i m p r o i  Utrzymuje na składzie w  wielkim wyhorze perfumy oryginalne 1 n aw agę, pudry mydełka wszelkie,

W lu o L .w IC  1 liC  I a  u  u i  u y u c i  jfl l j i c i  lU lliC l | l  87CZ0tki szczofeczki, środki kosm etyczne 1 toaletow e. —  Wyroby gumowe i opatrunki, pa3y
(składu r.pt^czaeg-o) brzuszne i przepuklinowe, opaski hygieniczne dla Pań i t. p. ---------------------------------------- -—-— —

ora* f i u A ^  S i u  E^ropeS k.Teiowego. Z am ia s t  w y r o b ó w  p ru sk ic h  ZiUil Z dOiMl t t  lU lO ®  W te jO  WyrSiUllIJllIIill
W ysyła na  prowincyę 
—  2 raby dziennie. —
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Repertuar teatru ludowego.
1 W e w torek- „Yerbum nobile" M oninszki i  „Oświad- 
czyry" Czechowa.

V, e środę: „Berek -Toselowicz*.
\Ve czw artsk : P rzed staw ien ie  sktadane na benefis S. 

.T urskiego.
W p ią te s :  „D zw ony z C orneville“
W  soootę: „Dzwony z Corneyille*.
W  n ied zie lę  p op ołud n iu : „ ‘.erek Joselow icz*; w ieczór: 

„Dzwony z C ornerille".

Uniwersytet ludowy im. Adama Mickiewicza 
w Krakowie.

A c  w torek T adeusz P azćan ow sk i: L iteratura polska  
KYT1I w iek u  (5  w ykładów .!

■ W e środę: Dr Jerzy Sm oleński: Kraje polarne (2  w y 
kłady ilu str. obrazam i św ietln ym i.)

£ .  ^ a b p j r e i s l i a ,  K r z y s z t o f o r y  
k  i - a J k  > w .  Wyoajmnje i sprzedaje piet w- 
ezorzędnych iabryk fortepiany, pianina, harmo
nie i pianola za gotówką lnu na spłaty nawet 
dwudzibstomiesięczne. Instrumenty używane od 
cen najniższy cn.
a ' i m n — »— B g a ^ n m w a « e — i—

D z ia ł e k o n o m ic z n y .
X: Dyrekcya kolei państw, ogłasza: Z dniem 

15 grudnia znosi się ograniczenie czasu, przezna
czonego na załadowanie i wyładowanie wozów na 
Siacyl w Tarnowie.

x  Krajowa Rada Kolejowa zebrała się wczo
ra j we Lwowie, pod przewodnictwem marszałka 
Badeniego.

x  w y d aw an ie  k a r t  czaoow ych (rocznych i 
półrocznych, oraz k a rt dla poszczególnych linij i 
abonamentowych), uskuteczniane dotychczas przdz 
dyrekcyę kolei północnej, przekazano z dniem 15 
gruania b. r. c. k. Urzędowi rnenn, W iedeń, dwo
rzec Północny. Nowy ton urząd dla wygotowania 
k a r t czasowych znajduje się po stronie przyjazdo
wej dworca kolejowego, ponad schodami, prowadzą- 
cemi i  przedsionka na peron.

Kronika lwowska.
L w ó w ,  14 g ru d n ia .

W sprawie pomocy materyalnej dla m ł o d z i e 
ż y  z K r ó l e s t w a  P o l s k i e g o ,  odbywającej 
'studya w naszym kraju, odbędzie się staraniem 
Polskiej L igi Narodowej, zebranie komitetu obywa
telskiego 16 b. m., o godzinie 7 wieczór, w sali 
szkoły Mickiewicza we Lwowie (T eatra lna 15).

E pidem ia s z k a r la ty n y  we Lwowie w ostatnich 
dwóch tygodniach w z m o g ł a  s i ę ,  gdyż w tym 
czasie zgłoszono nowych wypadków 59, z tego 
śmierteinycn aż 11. Ogófem pozostaje obe-.mie w 
leczeniu chorych na szkarlatynę 143 dzieci w 87 
domach.

Hipoteka na cudzą kamienicę Ponowna roz
praw a przeciw Winc Bielskiemu, który wyłudził 
10.0C0 koron na hipotekę 'kamienicy pp. Motylew- 
skich rozpoczęła się wczoraj. PieiW Bza rozprawa 
odroczoną została dlatego, ż e  Bielski główną winę 
zwalił na W laszka, b. urzędnika m agistratu. P rze
prowadzone jednak ponowne śledztwo winy W lasz
ka nie wykazało 1 dlatego Bielski stanął znowu 
jako jedyny oskarżony. Bielski, który —  jak  wia 
domo -  - podczas pierwszej rozprawy symulował 
obłęd i wcale nie odpowiadał, wczoraj przyznał się 
oo Zarzuconych mu czynów, ale znów podtrzymy 
wał swe zarzuty przeciw Wlaszkowi.

Kabaret we Lwowie W salonach Ko’a lite ra
ckiego urządzono w sobotę pierwsze przedstawienie 
kabaretowe, Miał od kilku lat kabaret K raków  
(„Zielony baionik*), ma go i W arszawa, a Lwów — 
pękał z zazdrości. Obecnie zainicyoaowano ten ro
dzaj zabawy we Lwowie, i na pierwszy wieczór 
zaproszono pp. Stan. Sierosławskiego i Teofila Trzciń
skiego z Krakuwa, z których pierwszy zagaił kaba
re t, drugi z właściwą mu finezją odśpiewał cykl 
piosenek. Poza tern deklamowały panie Balasitzó- 
wna i Łozińska, szereg sylwetek obecnych i nieo
becnych przedstaw ił p. Jan  Pietr/.ycki, p A. Za
górski śpiewał lwowskie „przyśpiewki* i t, d. Ba
wiono się do późna.

Zaginięcie worka pocztowego z listami pio- 
lliężnemi na 14.000 Kor. Policya lwowska aresz
towała na Łyczakowie niejakiego Ja n a  H u m ia ń -  
ezuka, dozorowanego złodzieja, w podejrzeniu o 
kraazież zaginionego we czwartek na dworcu kole- 
wym worka pocztowego.

Hepsrtoar teatru iwawskiepo.
Arods „Gody życia*
C iw sr tek : „M anewry jesienne".

r a m ®  a iT O t* , n u t a  i M i t .
—  ian Gwalbert Pawlikowski. „M istyka Sło

wacEiago* Starlyów nad „Królem Duchota Słowa
ckiego", ezęśd I. Kraków, 1910.

K siążea ta  je s t owocem kilkunastoletnich stn- 
67  ów  nad mistyką Słowackiego. Autor, znany 
ę  cennych prac w dziedzinie ekonomicznej i lilo- 
jolieznoj, zam knął swo naukowe i głębokio stndya 
pad „Królem Duchem* w dwóch częściach. P ierw 
sza, kiórą w łaśnie w św a t puścił, nosi ty tu ł „Mi- 
ttyka  słowackiego* i Stanowiąc eałcśc samoistną, 
fr sobie zami.niętą, jest zarazem (odbudową pod 
jzęsa drugą, szczuplejszą, co do rozmiarów, traktu- 
laoą o „Królu Duchu". Tę część drugą autor obio- 
fcu. o wy Kończyć w przeciągu kilku miesięcy.

Je ż  część pierwsza o .M istyce Słowackiego", 
IDbt»,iuująca trzy obs/erno rozdziały: o „Podłożu du- 
chowem", o „Nauce", oraz o „Źródłach i pokre- 
Vn»nstvvn» m istyki poety", nacechowani gruntowną 
znajomością przeJm ctu i zdumiewającą erudycyą, 
je s t bezwątpionia najpoważniejszą , racą, jaka się 
w reku jubileuszowym Słowackiego ukazała. Całość 
ttudyów prof. Pawlikowskiego nad „Królem Du
chem" bęozie jeayną togo rodzaju wielką mono
grafią w literaturze polskiej.
1 —  taarya R uszczyńska: „W  hołdzio wieszczo
wi (1 9 0 9 — 1909)" i „O listopadzie" (W spomnie
nia z reku 1830).

W  litaraturze teatrów  amatorskich ukazała się 
puder peżytaotna książę szka, zawierająca dwa utwory 
iramatyfcaiie, napisane w ten sposób, że mogą byś 
•óegraae pr«ł«z riew ielką liezbę osób i  przy małym 
B.if ojz e prób, przygotowań i t. d Je st to, jak 
w h io lo ,  decydujący nieraz czynnik przy wyborze 
tepertnaru  do tea tru  młodzieży szkolnej.

Jeden z utworów tych jest poetyczną apoteozą 
Słowackiego i odznacza cię podniosłym nastrojem 
wesaeia; wprowadza zaś zajmujący motyw zużyt
kowania figur z nieśmiertelnej poezyl Juliusza.

D rugi z kolei utw ór: „O listopadzie 1“ jest pię
knem udramatyzowaniem naszych rzewnych wspo
laniem o powstaniu z 1830 roku. Kytmiczna proza, 
przeplatana je st wierszem, który dochodzi w nie
których ustępach do prawdziwie bohaterskiego tonu.

Jak  jeden tak  i drugi utwór zaleca się znajomością 
warunków sceny amatorskiej i pisany jest nieska
laną polszczyzną.

—  Fr. Rawita Gawroński: K onfederacja narodu 
polskiego w r. 1876.

P raca ta  zasłużonego historyka Ukrainy ma za 
rrzedmiot ciekawy moment dziejowy o przelotnym 

objawie ruchu narodowego polskiego w r. 187 6, 
kiedy wybuch wojny rosyjsko-tureckiej obudził na
dzieje w sercach zapaionoj garstk i patryotów. T rzy
mając się ściśle faktów i chronologicznego prze
biegu akcyi, autor gromadzi nader ciesawo, a mało 
Komu znane materyały, które kiedyś historykowi 
poki posłużą za tło do odmalowania tych wypad

ków w krytycznym obrazie. Na obrachuneit dzie
jowy z tym momentem jeszcze nie przyszła pora — 
ti-m więcej żo część u ;zestników jeszcze znajduje 
się przy życiu.

—  Nowe dzieło o Cliopin!e. N a u k a  i S z t u -  
k a, znane zaszczytnie wydawnictwo ilustrowanych 
monografii, wychodzące nakładem Towarzystwa na
uczycieli szkół wyższych, ogłosiło właśnie w X-ym 
tomie pracę Henryka opieńskiego, dyrektora F il
harmonii warszawskiej, o C h o p i n i e .  Nie wcho
dząc na razie w treść tej cieKawej monogiafii, za
znaczamy tylko, że zewnętrzna jej szata jest nie
zwykle okazała. W  74 ilustracyaeh zaw arte por
trety  Chopina z rozmaitych epok jego życia, wśród 
nich wiele nieznanych dotychczas, portrety rodziny 
jego i osób z jego otoczenia, d z ida  sztuki, 
odnoszące się do Chopina, począwszy od obrazu 
Siemiradzk!ego aż do projektu Szymanowskiego na 
pomnik warszawski i t. d. Uwagę zw racają: por
tre t Chopina przez Ary Scheffera w heliograwu- 
rze, przepyszne św iatło-druki, odtwarzająco dwa 
portrety Chopina pendzla T. Kwiatkowskiego i te 
goż artysty  po raz pierwszy reprodukowana kompo- 
zycya fantastyczna p. t,: „Polonez Chopina*. Cona 
tej książki (już w ozdobnej oprawie) wynosi za
ledwie 5 kor.

—  „Świat Słowiański" w zeszycie grudniowym 
zawiera treść następującą: „Słowo o prognozie po
litycznej z powodu przewidywań wojny austryaoko- 
rosyjskiej* przez dra F. Konecznego; „Rosyanie, 
jako czynuiK Kulturalny" przez K. S. K.; „Stano
wisko rządu pruskiego wobec mowy kaszubskiej w 
ciągu ostatniego stulecia* przez Janowicza; „Sło- 
wacai wśród fełowieńcow* przez Taa. St. Giabow- 
skiego, „O co bnrzą się Czesi i Słowieńcy ?"; 
„Z przeszłości slowianofilstwa w Polsce" przez Ed
munda Kołodziejczyka. —  Zamykają zeszyt rubryki 
stałe: przegląd prasy wszystkich narodów słowiań
skich, recenzye i sprawozdania, oraz kronika. Z obe
cnym zeszytem kończy „Św iat Słowiański" piąty ro
cznik" wydawnictwa, zdobywszy sobie przez ciąg 
swego istnienia poważne wśród naszej prasy stano
wisku, jako organ, poświęcony rozpatrywaniu spraw 
słowiańskich ze stanowiska polskiego.

—  Opis powiatu kro&nieńskisyo. Otrzymujemy 
następujące pismo z prośbą o umieszczenie: P rzy
stępując do drugiego wydania mojej monografii pod 
tyt. „Opis powiatu krośnieńskiego" z  powodu wy
czerpania pierwszego nakładu, a to stosownie do 
życzeń z wielu stron wyrażonych i stosownie do 
zaproszenia wydziału Rady powiatowej w Krośnie, 
zapraszam wszystkich chętnych do współud .iału 
w tej pracy. Przedewszystkiem upraszam obywa
teli, duchowieństwo i nauczycieli, tudzież mi‘ośni- 
ków przeszłości i pam iątek ojczystych powiatu 
krośnieuskitgo, o nadesłanie mi łaskawie swych 
spostrzeżeń i wiadomości, odnoszących się do 
wszystldcn miejscowosoi tego powiatu, a to pod 
względem historycznym, geograficznym, sta ty sty 
cy n, m, przemysłowym, ośw iatowym, zwyczajowym, 
obyczajowymi t. d., pod adresem, jak  iliżoj. Wsj ,st- 
Kie dzienniki i czasopisma polskie uuraszam o ła 
skawe umieszczenie tej odezwy w łamach suego 
pisma. Ks. W ładysław Sarna, kanonik katedralny 
W Przemyślu.
Jim ii iii u

Król nu \m  śmierci.
(Telegramy „Rowej Reformy" z d. 14 grudnia)

Berlin. „B eri. T gb ltt.*  donosi z B r u k s e l i .  
W iadom ości o s ta n ie  zdrow ia k ró la  L eopolda 

są  s p r z e c z n e ,  n iem a je d n ak  w ątp liw ości, że 
s ta n  jego  je s t  liem adzJeJłiy. W iadom ości o po 
lepszen iu  się  zd row ia k ró la , a na ive t o tem, że 
k ró l spacerow ał w czoraj po ogi odzie, ogłoszone 
są  n a  w y raźn e  życzenie k ró la , k tó ry  chce wi 
doczm e aż do o s ta tn ie j chw ili u trzy m ać lud
ność w  w ątp liw ości co do p raw dziw ego  s ta n u  
zdrow ia.

W czoraj w południe czynność serca króla 
oyła ta k  o s ł a b i o n a ,  żo lada chwila obaw ia
no się katastrofy . Ź tego też powodu nie mo
żna było dokonać o p e  r a  c y  i, która, zdaniem 
lekarzy, jedynie mogłaby królowi uratow ać ży
cie.

Tym czasem  w czoraj po po łudniu  odbyło się 
posiedzenia R a d y  m i n i s t r ó w ,  n a  k tó ie m  
om aw iano ju ż  szczegóły  e w e n t u a l n e g o  p o 
g r z e b u  (!) k r ó l a  i inne  za rząd zen ia  n a  w y
padek  śm ierci L eopolda, Którą uwalają za bli
ską.

N a w yraźne  zap y tan ie  k ró la  lek a rze  ośw iad
czyli, że s ta n  jego  , je s t  bard zo  groźny. K ról 
poczynił n a ty ch m ias t rozum ne za rząd zen ia  na 
w ypadek  sw ojej śm ierci. O toczenie k ró la  żali 
s j,. na złe um ieszczeń.e chorego. K ró l leży w 
paw ilonie, w k tó rym  do tąd  zn a jd o w ała  się  sz tu 
czna hodow la palm. S tało  się to z tego  powodu, 
że w o sta tn ich  ty g o d n iach  w y sp rzed au o  ca łe  
ui ządzem e zam ku, w sk u tek  zuanego  rozpoizą- 
dzenia kró la.

L ek a rz e  belg ijscy  ża lą  się, że lek arze  f ra n 
cuscy leczyli k ró la  n i e s t o s o w n i e .

K ar dyuał M e r c  i e r  przez cały  dzień b aw ił 
w czoraj n a  zam ku L a e k e n .

B aronow ej Y  a u g  li a n, m organatycznej m ał
żonce kró la, w z b r o n i o n o  w s t ę p u  do z a  ra
k u ,  za w zględu n a  rodzinę k ió la , k tó ra  zjecha- 
łe  się  i baw i przy  łożu cłiorego. T aksam o synom 
je j i k ró la  L eopolda n i e  p o z w o l o n o  w ejść 
do zam ku.

N atom ias t oczek iw aną je s t tu  ks. L u d w i k a  
K o b u r s k a ,  k tó re j n a  do tyczące zap y tan ie  p o 
z w o l o n o  p rzy jech ać  do Brukseli.

B ru k se la . W czo raj o godz. 5 popołudniu  le  
k a rz e  ośw iadczyli, ż e  o p e r a c j a  j e s t  k o 
n i e c z n a ,  chociaż lek a rze  o b aw ia ją  się, że 
podczas o p e ra c ji  m erze n a s tą p ić  k a ta s tro fa . N a 
praw ej nodze k r ó l  m a  o t w a r t ą  r a n ę .

W czoraj w ieczorem  konferow ał k ró l L eopold 
z p rezyden tem  m inistrów , k tó rem u  ośw iadczył:

„Z daje  mi srę, żo zb liża się  mój k o n iec  i że 
w ybieram  się  w  bardzo  d ługą  podróż*.

L udność  B rukse li zachow uje się  z u p e ł n i e  
o b o j ę t n i e  w obec choroby k ró la . W czoraj w

czasie, gdy się k ró l spowiadał, m u z y k a  w y 
g r y w a ł a  p r z e d  z a m k i e m  w e s o ł e  m a r 
s z e  ku wielkiej uciesze zabawnej publiczności. 
Dopiero straż  pałacowa zam knęła bram y i ka
zała się cofnąć zebranym.

Ani hr. S t e f a n i a  Lonyay ani ks. L u d w i 
k a  K oburska n i e  o t r z y m a ł y  dotąd pozwo 
lenie na przyjazd do Brukseli. N atom iast we
zwano do Brukseli m organotyczuą małżonkę 
króla, baronow a Yanghan.

W ieczorem wydał król wskazówki swoim agen
tom londyńskim  i paryskim , poczem dyktow ał 
sekretarzow i długie pismo, które dopiero po je 
go śmierci ma być ogłoszone.

.V y J « u d  fc s . L u d  / J k l
Budapeszt. Księżna Ludwika Koburska, która 

tu bawi, otrzymała wczoraj o godzinie 10 wie
czorem następujący telegram:

„Stan króla n i e z m i e n i o n y ,  wywołujący 
obawy".

Księżna czyni przygotow ania do wyjazdu do 
Brukseli.

s 3 su  s u
(Telegram y „N. Reformy" 2 tinia 14 grudnia.)

S o t b i a  w e b e c  p i  o c e i a ,
Beigrad, P ism a tu tejsze o s t r o  a t a k u j ą  

A u s t . r y ę  z powoda wiedeńskiego procesu i 
w z y w a j ą  S e r b ó w  i C h o r w a t ó w do  
w a l k i  p r z e c i w  A u ś t r o - W  ę g r o m .

„Politika* proponuje, aby spraw ą dra Fried- 
ju eg a  przedłożono specjalnem u s ą d o w i  h o 
n o r o w e m u  s ą d u  r o z j e m c z e g o  w H a 
dz e .  Ten sąd henorowy składałby się z 6 sę
dziów, każda strona zam ianowałaby po trzech 
sędziów. D zienniki belgradzkie nie w yrażają 
wcale wątpliwości, że proces musi wypaść na 
korzyść Serbii.

W dalszym ciągu dzienniki a taku ją  bar. 
C h l u m e c k y ’ e g o ,  którego nazyw ają k r z y -  
w o p r z y s i ę ż c ą .

Posła S u p i l o  nazyw ają dzienniki belgradz
kie s z p i e g i e m  i d e n u n e y a n t e m ,  z k tó 
rym żaden przyzwoity człowiek nie może obco
wać. Poseł Supilo bowiem przyznał się do au
tentyczności listu, odczytanego na wczorajszej 
rozpraw ie w sądzie.

Wiedeń. W  c z a s i e  dzisieisi j rozpraw y przeciw 
F r i e d  j u n g ó w  i, zjawił się na sali pos. M a- 
s a r y k  i c z ło n e k  Izby panów B a e r n r o i t h e r .  
G enerał T o m i c i c z  wyjechał z Wiednia.

Pos. S u p i l o  przybył na  dzisiejszą rozpraw ę 
ze swoim nowym zastępcą W alterem  R h o d e ,  
znanym z procesu ruskiego.

Na początku rozprawy tióm acz K r a u s  0- 
świadczył, że zgłosił się do niego pewien dzien
n ikarz  serbski i oświad :zył mu, żo ma mu po
dać ważne informneye. N astępnie tłomacz wyjął 
jak iś lis t zamknięty, który oddał prezydentowi 
rozpraw y i w t e j  c h w i l i  z e m d J a ł .

T ł o m a c z a  w y n i e s i o n o  z s a  1-i. D r 
F  r i e d i u n g oświadcza, że lis t ten został już 
odfotografowany i doięczory skarżącymi. Co do 
treści, to nie może jej podać.

Posłowie - oskarżyciele zaprzeczają, jakeby 
k tóryś z nich otrzym ał odpis tego listu.

D r F r i c d j u n g  zaznaczył, że^lóm acz ze 
abił z o b a w  y, iż możnaby go posąu lć o p a r
tyjność. Z re s /tą  chodzi tu  o rzecz drobną.

Oorońca dr Fried.junga, d r B e n e d i k t  wy
stępuje przeciw temu, że pos. M asaryk ogłosił 
w dziennikach niemieckich i słow iańskich K*’oją 
depeszę w ystosowaną do Milovanowicza i jego 
odpowiedź, przez co widywa na przysięgłych.

Prezydent oświadcza, że przysiedli złożyli 
przysięgę na bezstionuość i nią dadzą na sie
bie wpływać.

G s i r a . 0£ o a i & .
Belgrad. D zienniki w zyw ają świadków serb

skich, aby n i e  j e c h a l i  do Yieduia, bo tam  
ich z a a r e s z t u j ą  i zasądzą za zdradę stanu.
;■ ącaSHEBŁE- -"'J ł 5 aatsse- ■>»

Krytyczna sytuatua u Rudzie 
P M b ł

(Tehr-ram y „N. Refor,ny“ z dnia H  grudnia.) 

H - a l a  p s S s k i e  s j e b s s  s y t u a c j i
W i odeń. Dziś o godzinie 10 przed południem 

zebrało się. K o ł o  p o 1 s k  i e na posiedzenie, na 
którem d r G ł ą b i ń s k i  zdał spraw ę z toczą
cych się rokowań 1 sytuacyi politycznej, k tó ia  
znów przedstaw ia się bardzo urytycziise.

Na wniosek posła P a s t o r a  posiedzenie od
roczono do godziny 7 wieczór ze v,zgięć|u na 
niew yjaśnioną sytnacyę polityczną. Koło polskie 
stoi także na stanowisku, że rządowi n i e  n a -  
l e ż y  d a w a ć  g e n e r a l n e g o  P e l n  o m o e n  1 c- 
t w a  dla wszystkich trak ta tów  handlowych, a 
tra lF a t handlowy z Rumunią należy wyłączyć 
i osobno go załatwić.

U a ła  s! «?*»sńnka 3 K usd n f,
W edeń. U n i a  s ł o w i a ń s k a ,  k tóra  się ze

brała przed południem, odroczyła narady i uchwały 
do wieczora.

Tymczasem R  u s i n i  zgłosili w Izbie pos. 
n o w o  w n . o s u i  n a g ł e ,  które na razie w ej
dą na porządek dzienny, celem uzyskania czasu 
do pe ru ak tacy j.

ż ą d a n i a  C z e c h a w .
P raga. D zienniki donoszą, że decyzya w sp ra

wie sytuacyi politycznej zapadnie za dwa do 
trzech dni.

U nia słow iańska domaga się stanowczo z u- 
p e ł n e j  r ó w n o ś c i  liczby Niemców i Słowian 
w  gabinecie.

% p d B i e i l g ^ u i a  S i a d y  p .  u « W a .
W.edeń. Posiedzenie Izby, k tóre lozpoczęło 

się po godz. 21, p o  k i l k u  m i n u t a c h  p r z e 
r w a n o ,  rzekomo dia zapisyw ania się mówców 
do głosu do d y sk u sji nad wnioskami nagłem i.

P rzerw a ta  ma potrw ać na razie pół godzi
ny. Tymczasem p e r t r a k t a c y e  t r w a j ą  
d a l e j .  T a k s a m o  rokow ania z R u s i n a m i  
nie są jeszcze ukończone.

W  Kole polskiem panuje żywe oburzenie z 
powodu postąpienia posła S y l w e s t r a ,  który 
w imieniu Rusinów interw eniow ał na ich ko
rzyść w prezyuyum Koła.

Wiedeń. Po otw arciu posiedzenia Izby posłów 
oświadczył prezydent, że ze strony R u s i n ó w  
zgłoszono dwa wnioski nagłe, jeden w spraw ie 
kolędowników (!), drugi w spraw ie zniesienia 
paten tu  cesarskiego o karze cielesnej z r. 1854 
i zarządził przerw ę półgodzinną.

Po przerwie zabrał głos pos. T  r  y 1 c w s k 1 
dla uzasadnienia pierwszego wniosku nagłogo.

Wiedeń. Na dzisiejszem posiedzeniu pos. T r y -  
l o w s k i  w uzasadnieniu swego wniosku nagłe
go przedstaw ił odosobnienie Rusinów w parla
mencie i atakow ał Kolo polskie.

TeMoto I 'E r ra ta
dtfateoftJ j 3łS2i Szforaf

z dnia 14 grudnia.

P _ - 'e . R t n * e  n *

Budapeszt. D r \ Y e k e r l e  uziś rano przybył 
do W iednia, a w południe będzie przyjęty przez 
cesarza. W e k e r l e  m a  o t r z y m a ć  d y m i 
s y ę dopiero po przedłożeniu, względnie uchwa
leniu prowizoryum budżetowego przez Sejm wę
gierski. Gdyby prowizoryum budżetowe nie zo
stało uchwalone, nastąp i stan  „ex lex* i \V e- 
k e r l e  p o z o s t a n i e  n a  s t a n o w i s k u .

S p r a w a  E t i r t e h t e r a .
Wiedeń. Rodzina B o f r i c h t e r a  wysf os rwała 

prośbę do władz, aby pozwolono j \  o .U LtUuć 
H ofrichtera w więzieniu. Prośbę tę  oU i z u c o -  
n 0 . L ist, k tóry  Hofi ichter pisał do rod..iny, nic 
został jej również doręczony. W liście tym 
H ofrichter wyraża nadzieję, że wkrótce wypu
szczony będzie na u olność, ponieważ niewinność 
jego m u s i  s i ę  o k a z a ć  i prosi żonę, aby zdo- 
żyła na grobie k ap itan a  Sl&dora wieniec 7 n a
pisem „K*chaurnwu k-:iv. iz e —■ 3-n.o w u m j Hoi 
nen ter* .

W ładze wojskowe poleciły pocztom w Liuca 
i W iedniu, aby zbadały czy w przesyłkach 
pocztowych, nadeszłych w ostatnich miesiącach, 
nie znajdow ała się przesyłka trucizny, adreso
w ana do Lincu.

Uri i fWilijpfiJUWl ci
Petersburg. Oczekują tu  w najbliższym cza

sie przybycia k r ó l a  F o r d y n a n d a  b u ł 
g a r s k i e g o .

N o w y  sp o s ó b  o s z c z ę d z a n ia !
W  dzisiejszych czasach każdy człowiek 

liczy się z groszem, gdyż d-rożyzna jest 
powszechną —  to też każdy kupujący przyj ■ 
muje chętnie rabat od kupca i w tym celu 
lepsze firmy kupieckie zaprowadziły od dawa 
kupony rabatowe, które przyznają kupują
cemu pewien rabat od zakupionego towaru.

Jestto jednak środek nie prowadzący do 
celu, gdyż posiadający pewną ilość kuponów, 
otrzymuje zazwjmzaj wartość w towarach 
i jest poniekąd zmuszonym kupować tylko 
11 danej firmy.

W szędzie za granicą jest przyjęty inny 
zwyczaj.

Każdy kupujący dostaje od kupca ksią
żeczkę, w  której nalepia znaczki otrzymane 
tytułem rabatu i taka książeczka wypeł
niona znaczkami —  reprezentuje wmrtość 

gotówce ściśle określonej, a płatnej po 
zapełnieniu książeczki znaczkami.

Jest to zwyczaj bardzo dolny. Każdy bo
wiem kupujący może sobie w  ten sposób 
zabezpi czyć dochód z oszczędności

Wobec tego czyniąc zadość ogólnemu ży
czeniu wszystkich P . T. kupujących wpro- 
wnadza obecnie w  całej Galicy i —  austrya- 
ckie Towarzystwo oszczędnościowa, kredy
towa i budowlane w  Wiedniu z fiTą w Kra- 
kowde książeczki znaczków oszczędnościo
wych, obejmujące po 6 0 0  znaczków war
tości 5 koron. 8 0 9 0

Książeczki takie wydaje każda firma ku
piecka —  a wartość gotówką wypłaca —■ 
Austryuckie Towarzystwa oszczędnościowe 
kredytowm i budowlane, którego filia znaj
duje się w Krakowde, ul. Retoryka 1. 1.

Mroni£?awa Halparn
J a k ó b  W u is & & @ r £
za rę czen i.

PrtzemyśL H r a & ó w ,
8077

Kraków, 14 grudn ia.

Z Warszawy. (Zamknięcie Tow. „Ilro ihaila* .—  
Echa napadu na poiicyantów. —  Krakowscy pre
legenci).

—  Z Petersburga donoszą, że ministeryum spraw 
wewnętrznych postanowiło zpmknąć Towarzystwo 
„U kraińska H rom adi" w W arszawie, uważając, że 
działalność tego stowarzyszenia nie je s t pożądana 
właśnie w W arszawie, gdzie jakoby wnosi rozdźwięk 
do życia Rosyan.

—  Jeden z policyantów, postrzelonych w so
botę wieczorem na Pradze, Antoni Olszewski, zmarł 
wkrritce po przywiezieniu go do szpitała. Drugi, 
Stanisław Gorun.- zyk, ma strzaskaną rękę oraz 
porań.one cole n-gi. S ten raunego je st poważny.

—  W  iluiacb l.-j i 17  b. m. odbędą się tu  dwa 
odczyty na rzecz Towarzystwa pomocy dla uczniów 
szkoły Z. Konopczyńskiego. Prelegentam i będą pro
fesorowie uniw ersytetu Jagiellońskiego: ks. dr Ga 
br, i, który mówić będzie „O granicach teoryi ewo- 
lucyi“ i dr VVł Izimierz Ozerkawski: „Konkurencja, 
a wsoółdziałaim".

Utonięcie 21 OSOft. z  Muzyru, w guberni miń
skiej, donoszą, że coegdaj urwał się tam prom na 
rzece Prypeci, (lo której wpimL 26 osób. Na pro
mie było wtedy kilku przewoźników, kilku furma
nów, kilkunastu pasażerów, udających się na stacyę 
kolejową, dwa kunie i mnóstwo towarów. Udało się 
uratować zaledwie pięć osób, a  dwadzieścia jeden 
osób utonęło. —  W śród ofiar katastrofy jeat wielu 
ludzi z innych miast, a przeto n ik t nie może roz
poznać trupów. —  Oba konie przypłynęły żywe do 
do brzegu. Rozpacz w mieście jest straszna. W śród 
topielców są zarówno chrześcijanie, jak  i żydzi.

1 'r rv.' vm

/O Tu lli ® 2(1M
r  1S do 20 proc opustu 

- ■ u majBzynl? - ■ 
RoMyi i iiiuosci domslilcti

Leona O ra w s k ie g o
Plot HaryocKI L I,
RóS Rynku Głóuneso.

7 8 6 7

Pensyonat Liliana od 7— 11 K dzien
nie. Prospekt na żądanie. 7887

Odpowiedzialny redaktor i wydawca- 
M i c ł i a ł  K o n o p i ń s k i .

N A D E S Ł A N E .

Ai-tyknły w tym dziale nie poehod»% od 
redakcji).

od K 1'15  za m etr, osta tn ie  now o
ści. Przesyłka do domu '■płacona 
i oclona. Obfity wybór proi><4 n«,- 
tych m ia st. 4 o6 3  5

Fabrykant jedwabiu Henneberg, Zurych.

G jp u jc śe !! Pocztówki artystyczne wydawnictwa

„Wista11 Dat
w Krakowie Reprodukcye ODrazów polskich ma
larzy, po 14 halerzy. — Wyrób polski k ra io w y .

Zakopane
ulica Rynkowa (ubofc RrcptoreU)

mm otoorzony, murowany
„ H o t ł l  ( f ó S Z M S l l i "
C entralne ogrzewanie. W oaociągi z zimną i go
rącą  wodą na k o ry ta rza ch . K analizacja Ł azien
ka Telefon Pokoje słoneczne na doby tygo
dnie, miesiące od 1 kor. 40 hal. na d >bę (z o p a 
łom) Przy dłnzszem zamieszkaniu znaczny opus, 

7916 4  14

A n n a  S c e le s f r e n n d
D a w i d  A b r a h e m e r

z a r ą c i e n L  
K r a l O T .  P r ą d a i k  t f s i e r w o a y .

8080

prawdziwe
•?j e d y n i  e  /tp-i£Fin»ri\A 1 r o j  k a  t n ą

4248  7 15

Hr TucKtz BerszcwRl
b. asystent kliniki okulistycznej, 

ordynują w chorobach acza

p r z y  n U  F l s r y a a s i i i e J  l .  4 3 ,  E p .
6791 25 40

Umm Billu Joru-'
pensyonat drowej

Całkowite utrzym anie w zimie od 
Komfort. —  Hygicna.

ulica Chału 
b uskiego

ozem barth.

5 koron — 
8056 1 4

Dr T3&351SZ S f e 2 a ń s &
o tw o tzy ł 8048  2 6

k a c c e la r y ę  a d w o k a c a ą
w K rak o w ie  p rzy  ul. P oselsk ie j, 1. 20, II piętro-

E u r s a  tć& cgL  a u i c z u a .
Wiedeń. 14  grudnia. (G iełda południowa..
Mariu 117 '9 i  ilents majowa 95-20 . Kenta koronowa  

węgierska 92 -45 . A tn je  austr- takł. kred. . ak ojw
węi,. taki. kred. 784 - - .  Akcye, dU,S*. A k ^ a
DnionWnku 58ó ’— . ucoyeL nk.ereln.o o46 7o Akoye L d a.

bpr  T s l S  ty°“ :
5 S  O - - .  t S  V U - - .  Rim a-kiuroi vi ( A a -
iye p, asLiegu -r >w. io ia tn e g o  2 S2 1 — . rooey tu tb ok ie  
r)2X'7 ó. Kuble 2 a4 'jó .

Usposobienie: spokojni:.
Berlin, 14 grudnia. C>M »ł4a porauaa.)
A tcy e  .-r e jy w w t 2 1 0 T 0 . Tow iy s k o u te w s  1 9 6 '2 6 . 
(Jposi b ien ie : ciche.

Gleltła zbożowa.
Bi d rn esz l, 14  grudnia . P szen ica  na k w iecień  od 1 1 0 1  

do 14 0 :2 ; p szen ica  n a  m aj od 13-85 do 13 -8 6 ; pszenica  
na październ ik  od 11-81 do 11 -8 2 ; żyto na kw iacień  od  
10  01  do lu -0 2 ; żyto  na październik od 8 '8 8  do a 8 9 ; 
ow ies n a  kw iecień  7 ‘3 1 do 7 -3 4 ; ow ies n a  paaózler- 
n ik  od — ■—  dc — '— : knKuiydzs. na m aj ti'79  do 6 8 0 ; 
rzepak n a  sierpień 1 3 -o0  do 13 -40 .

O ierty m ierne, chęć kupna m ierna, usposobienie silne, 
zim no.

oryginalne franc., anglel. i krajowe Taniej niż
peilumy i w olbrzymim wyborze. w3Z„izie
Wody Kolonedae w ozdoonycii 
flakonach. — — — — — — — poleca

S k ł a d  a p Ł a S a a t t a s *
K O  W ,  lal. D łu g a  N w  18,

Mydia — perfumy - 
na „Gwiazdkę11. -

owocowe

— pudry — ozdobne kasety — odpowiednie 
Comp Stela do robienia wódek. — Soki 

„Ceres*. — Musztarda nngiekka.

S b i a i i k i i u j i  franc. pros7eV do mycia włosów pakiet 2 4  f l ,
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iguan g n a n a  Magazyn ftmm BłMtnye!i Im Mrnr. lim oiarkowan
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T o « y s t (a o  Stolarzy @ Rdcaryl Z eferzsteftfej Poleca P. T. Publiczności 
swój obfidu zaopatrzony

zarejestrowane z ograniczoną poręką.
W yroby krajow e i własne. Meble z drzewa suszonego w suszarniach parowych. G w aran tu je  jakość. (7rz Rdzenia p e m y o n a tó w i zakładów  kąpielow ych. Dział tap icersk i prow adzi znanj tap icer p. A lfons W awrreclri.

Główne m agazyny w K alw aryi. —  Wyrooy Towarzystwa sprzedaje ,iy tyiko w własnych magazynach. —  Pośredników nie mamy. 321 169 o

Skład mebli ! wyrobów tapicerskich |
w  K t a f c o w i e ,  a l .  W iś ,  n a  L  3 .

^ m w m w  w

ł»6ł morsa gruntu
(stare budynki) 

w  pnnk:ie Kmkowa najbardziej ożywionym, 
na którym można postawić 8 kamienic na 4 
piętra ze i klepami na dole. w nu terenach, pię
trach i  pasaż ich, wolnych 18 la t od wszelkimi 
podatków — jes t zar&* do sprzedania.

Zgłoszenia pisemne tylko poważnych refle- 
ktantów przy muje 1 .  F . ,  ni. Zwierzyniecka 
L 23, II piętro, drzwi 7.

LO K AL S K lE P O W Y ^ , b. obszerny tuż 
prąy Rynl n, jest s towarami galanieryjnem i 
do odstąpienia. 7906 3 3

Wielki wyiiórmebli antycznych
do sprzedania- 6001 13 0 

G arn itu r mahoń, rzeźbiony z bronzami, 
Zegar irancusk i w spaniały, B iu rka  z 
brunz ,n k r i ;i., G arnitury  salon. „Bie- 
derm ayer“, Świeczniki ścienne żydowskie 
z o rłai i, G arn itu i (Ludw ik X V I) a u tjk , 
złocony, K oronki brukselskie, Szale tu 
reckie i m akaty  antyczne, Łóżko nad
zwyczajne inkru s t , K ieczm k mahoniowy. 
Sztychy, oraz bardzo wieie innych wspa
niałych okazów i mebli zwy kły eh, Żakiet 
karakułow y, F u tro  damskie srebrne lisy

Leopoiuyna Machowska 
Krakuw , Szewska 1. f*  I i>.

szych cenach. 
D ietlow ska 77.

i m ęską i dam ską i fu- 
i tra , kupuję po najwyż- 
i  Katzner, Kraków, ul.

7508 10 12

t o i t a g )  źurnafe mód o  wszelkie 
GOTOWE KROJE

U  s tk r  a kostyumy, żakiety, spódnice, szla
froki, matynki, bieliznę damską i męską, ręka
wy, ubiory dla dzieci i  t. p. poleca 6841 z3 30

M. LANDa U, Kraków, ulica Mikołajska 7.

Sili
owoców tutejszych i zagranicznych do 
mego składu owoców przy ul Fioryań- 
Ikiej I. 57. — Zarazem  polecam na 
gwiazdkę w ielki w ybór w yrobów cu 
kierniczych —  jak w la tach  poprze
dnich i te raz  polecam się Szan. Publi
czności. 7319 11 13

A J O O C t S O C K  K  y Q Q Q S 3 & Q G Q (X

K A H £ S i r  Ń S E : i u a o  $F A B I '» Y £ A
poleca

S Ą P I N O
jako niezrównany środek do czyszczenia wszel
kich przedmiotów mosiężnych, miedzianych, niklo
wych, stalowych i  mnych jaic: klamek, naczyń ku
chennych, nożów, widelców, samowarów, metalowycn 
części uprzęży, części powozowych, automobilowych

rowerowych itp.

S A P I N O L  przewyższa wszystkie inne, że 7743 4 6

S A P I N O L  daje połysk olśniewający

S A P I N O L  zupełnie me narusza i n ie niszczy m etali 3 
S A P I N O L  nie zawiera żadnych składników szkodl.wych dla

S A P I N O L  “ r'”,'a 

S A P I N O L  
S A P I N O L

je s t najekonom iczniejszy w użyciu

nie powoduje śniedzen'a metali
je s t do nabycia we w szystkich lepszych handlach 
w blaszanka<h po K 1 50, — -75, — '50 i  we fla
szkach po 24 hal.

Bezpłatne próbki SAPINOLU dostać można we 
wszystkich handlach sprzedających SAPINOL '

W T  O kazyjna nnrzedaZ.

E r a k o w s k a
S z e i r e h . a  1 ,  I .  p i ę t r o .  7599 4 0

T aniej o 35%  tylko w listopadzie i g rudniu  w celu dania sposobności Szan. 
Odbiorcom kupna "zec/y  wartościow ych tanim  kosztem

7 2 S L
wełny, jedw abie, barchany, szyrtyngi, płótna, prześcieradła, koce, dywany, firauki, 

kapy  tiulowe, chustki, bielizna, trykoty , pończochy, skarpetk i.

Co saliotę sprzedaż resztek za bezcen. =  Opinia publiczna najlepsza reklama-

posada
dla nauczycielki z w y ż -  
%zą  m u z y k a . A gencya  
pedagogiczna Maryi Ke- 
ehter, Lwów, Kołłątaja 4.

8020 2 2

L. 10""09/09. 7853 3 3
IV.

KONKURS.
Celem nadania  p o s a d y  d y r e 

k t o r a  m i e j s k i e g o  M u z e o m  
t e c h n i c z j o - p r z e m y s ł o w e g o  
i  k r a j o w e g o  I n s t y t u t u  popie
ran ia  lękodzieł i przemysłu, rozj isuje 
sie niniejszem  konknrs.

O posadę tę  ubiegać się m ogą k an 
dydaci, fctórzy w ykażą się:
1) Świadectw?m i z ukończenia wyż 

szych studyów technicznych, tudzież 
św iadectw am i z dotychczasowej p ra
ktyki. K andydaci ze studyam i te- 
chnologicznemi będą mieli pierw szeń
stwo.

2) Nie przeki oczonym 40 rokiem  żvcia. 
Do posady te j przyw iązane są pobo

ry  V1 [ kl. rang i (6080 K) urzędników 
państwowych, wolne mieszkanie, oraz 
ew entualnie praw o do pięcioleci.

Podania, należycie ostemplowane i u- 
dokumentowane, naieży wnosić do Pre 
zydyum M agistra tu  m iasta K rakow a 
najdalej do d n i a  3 1  g r u d n u i a  
1 9 ' 1 0  r .

K raków , dnia 2 g ru d r :a 190y.
P rezyden t m iasta: 

U r  L e o .

w ęgierski?, austryackie i w szelk ie zagraniczne
7705 7 io polecają

A .  G r a l e w s k i  i  S p ó ł k a
Kraków, Bracka 11.

r r

u  m rn m i
n a jw ię k sz e  źród ło  p o darków  po cen ach  b ez  k o n karen cy i :

P a s k i  damskie, parasole z ozdotnemi laskami.
Kasety pluszowe, skórkowe z przyborami do szycia i na rękawiczki. 

Kufry, Nesesery i torby skórkowe z przyborami do podróży. 
Portmonety, pugilaresy, etui na papierosy i cygara. 

Torebki damskie skórkowe ręczne, najnowsze wzory. 
Perfumy, mydła, woda kolońska, pudry.

krawaty damskie, męskie, rękawiczki i woalki. 
Wachlarze gazowe jedwabne, i z piór strusich. 

Pledy, ang., szale, woalki, rękawiczki.
7827 4 6 Biżuter^ a francuska, spinki, szpilki i t. p.

mSTflZy FRONCZ 9 ul. Floiryańska !. 1 7 .

J c i t ó i r a  F M  -  W ,  B i  7 .

Wielka sprzedaż gwiazdkowa H
Sprzedaje po cenach ściśle fabrycznych Bieliznę m ęską 

i dam ską. B ieliznę prof. Ja g e ra , T ryko ty , K am izelki i H alk i włóczkowe, 
Szalo, P ledy, C hustki do nosa, Rękaw iczki, K am asze, Pończochy, S k a r
petki, Pantofle , K alosze ro sy jsk ie  i am erykańsk ie  Paraso le , T orebk i 
ręczne i a r tj  k u ły  m odne. 7771 6 6

C e w y  i r o j e  b n d z a  s c n s a c y ę  i  p o d z i w ! ! ________

T HNowo otworzony wyłączny skład stylowych
Mebli kuchennych 
Mebli przedpokojowych 
Mebli biurowych

p o d  firm ą:

E .  P L E S S M E R
V ra tfw , Szewska ii,  ,  p.

p o le c a : 73:3  9 15

w wielkim wyborze kom pletne u rząd zen ia  kuchenne, 
b iurow e i p rzedpokojow e jako też  po jedyncze  sprzęty . —

Piereszoflidna fabryka fortepianów i pianin
m c i  mm

c .  k .  n a d w o r n y c h  d r s t a w c o w  w  W ie d n iu

poleca:

N o w o ś ć  ? i c o I o  M is n o n  najm niejszej k o n s tru k c ji ze specjalnym  
harfowym pedałem, jakoteż fortepiany z angielską m echaniką. — 
Najnowsze p i a n i n ?  z m oderatorem  różnych modeli i gatunków  drze
w a po cenach fabrycznych z  1 0 - h t id ią  g w a r a u c y ą  (także  n a  ra ty )

W y łą c z n e  z a s t ę p s t w o :  Z y g _ a r n t  C a b a ,  fortepianista, w K ra
kowie, uL św. J a n a  13. 7367 15 o

p-TT-J .m

N a  G w i a z d k ę  10°|o o p u s t u !

Ozdoby na toewKd i podarta nn (̂olazdiię
7828 3 4poleca naj taniej firma

L W E IN D LIN G  w Krakowie
u l .  G r o d z k a  2 6  (w domu W F.  Suskiego).

s o n
hdeny i modne materye na 
ubrania poleca

K arc i Kocian
skład  sukna w Humpolcl 

, Czechy!.
Próbki opłacone. Ceny fa
bryczne. 5473 27 Ó

M n ę  iouuizyf n w y b a w ię « Częstochowie.

„ K n l r - O l H o r "
przyrząd usuw ający szybico i radykaln ie zm arszczki 
i złą  ce rę  —  działa przeciw  b ezsen n ośc i, wypadaniu  
w łosów . Dołu głow y, gardła, żołądka, goścow i. chorobie  
 . se r c a  i w. i. —  Broszurki ńustr. darmo = =

T . A rm a ty s
Optyk i Mechanik

K r a k ó w  — p i .  ^ a r y a c k i  3 .
Okula-y — binokle najmodniejszych system ów  wyko

n uję  b dokładnie- rpiesznie i tanio — =  -
Zakładam  dzwonki elektr. i telefony, r u e  20 o

Bielizna trykotowa, wełniana (Jager), ba
wełniana i mciana. Ramaszo wełniane i fil
cowe. Eamlzelkl wełniane z rękawami 1 bez. 
Skarpetki wel lanc. Czapki i Rapelnsze. 
Obuwie arner. „ERCFŁS10R". «IĘSAWXCZR1 
DAM&IH& i MĘSKIE, skórkowe i wełniane.
Do nałycia w wielkim wyborze w magazynie nowości

[ fl! ' . f l E R Z E J S K l
Kraków, Ryn^k, róg Floryańslsiej.
'!■ r iT T m T T w a n a

7017 8 O

Przed ażycitm. Po ożyciu.

flfflilioziy  *? ań  i  p a n ó w
używają „Feeoliny".

Zapytaltle się swego lekarza, czy „Feeall- 
na ' nie jest najlepszym kosmetykiem na 
skórę, włosy I zęby I Najbardziej nieozy 
s ta  ti rarz i najbrzydsze ręce nabierają 
n .tyohm iast arystokratycznej delikatno
ści 1 fornij pr^ez ożywanie „FE£0LINY“. 
„F£E0LINA“ jes t angielskieu/mydłem zło- 
żontm z 42ch najszlachetniejszych i naj
świeższych ziół, sprawia, że cera staje 
się piękne, czystą i delikatną, ręce b: a- 
łemi „FEEOLinIA'' jest zarazem najle
psze n mycłem toa.etowem do codziennego 
użytku. Kio „1EE0LINY" używa stale, 
zatrzym uje miodośc i piękność. Zobowią
zujemy się pieniądze natycnmiast zwro- 
_iÓ, gdyby ktoko wiek z „FEE0LINY“ nie 
był zadewolorvm. Cena kawałka I K, 
3 kawałków K 2 50, 6 knwałKÓw 4 K.

12 kawałków 7 K.
Wysvla W F E A T H  W a c h L  4t l « d c ń ,  
V f , , ł l a r l a U l l f  e r a i r a s i i e  IK- Skład 
główny J. Hanak i S-ka, ni. Szewska 5; 
Reim i S ka, skład farb pod „czarnym 
psem11, Zdzisław Komorowski, ul. Flo- 
ry ań s ta  33; Franciszek Zopoth i Ska. 
Nadto dostać można w bardzo wielo 
drogaeryaob, składach pet tom i aptekach 

państwa. 7122 3 3

i i  P i f a M  świr
stearynowych, po cenach umiarkowanycl

Jan Erker, Kraków, ul. Szewska 3
5911  27  28

friósi Kamcęlny
(specjalność węgierska), z kwiatów aka yi, wy 
syfa w 5 kg. puszkach, opłetnie za K 7 lir 
Bajor, pszczelarr w 5algahćvlz (Węgry), 

7841 4 0

!. wiadsaski kontssyonowany nM Hiyw/cii 
pojazdów i tiprzezy

m a za w sz e  n a  sprzed aż  w  u u d z o  w ie lk im  w y . 
borze bardzu p ięk n o , od zam użnycU  osób poebo- 
n zące  la n d a , p ó łk ry  te je d n o  i  d w u k o n n e  k o czer- 
fa e to n y  w a zo lk ieg o  u d z a ju ,  le k k ie  k a b ry o lo ty , 
brow no i  t. d. K u p u je  też  ca ło  u rzą d z en ia  
ro ze o ran y cn  p o jazd ów  z a  g o tó w k ę  lo b  p rz y jm u je  
w k o jt is  Karo. F isch a. W iedeń, li, P ra te ra ^ ra ia  
76 , l io to l N ordb abn . T e ł .  2 0 10 7 . m  1 5 2  O

D o  P o l e k !
Jeśli chcecie być piękne i szlachetno, nie 

kupujcie Panie pndru pruskiego, bu gn zastę
puje w zupełności polski

Puder tłu sty  „Mifnoza“
a ma tę  wyższość nad wyrobami zagraniczne- 
m i, że daje zarobek polskim robotnicom, zatru
dnionym we fabryce chemiczno - kosmetycznej 
„Mimoza-* w  Podgórzu.

N alto  5°/, o j  czystego zysku przeznacza się 
na dochód Koła Psii Tow. Szkoły Ludowej 
w Krakowie.

Zti 7  - n d 1. doatanio pudełko pudru (wiel
kości pudru Leiehnera za 1 kor.) w każdym 
składzie perfum i kosmetyków.

W  Krakowie sprzedaje oprócz innych firma 
Reim i Spółka. 2787 88 0

Wina węgierskie
(nie daluiatyskie) białe 1 czerwone, naturalno, 
przyjemne i smaczne, wysyła w 34 1, beczuł
kach koleją t w 4 1/* i. baryłkach pocztą, opła- 
tnie do każdej stacyi kolejowej, względnie po
cztów"!, a mianowicie z ,908 r. 34 1. 24 K, 
4*/* I. 3 50 K, z 1906 r. 28 i i  "'zględnie 3 90 K, 
1905 r. 20 r_ wzglępnie 4 K, z 1902 r. 34 K 
w zględni, t-60 K, z 18y / r. 38 K względnie 
5 K, z 1893 r. 46 R  względnie 5 /5  K, z 1890 
r. 52 K względnie 7 K, 5 1885 r, 60 X wzglę
dnie 775  K Koniak bardzo dobry 4 '/t l. 13 K, 
śliwowica 9 K, pszczelny miód kwiatowy, prze- 
wyborny gatunek deserowy, puszka 5 kg. 6 75 K.

Ł . A l tn e u ,  V e r s e c z  8 .  W ę g ry .
7108 17 25

Stefy dochód
zapewnia

mfyn miê i 150 kg. in n i nu gett
z motorem benzynowym 3 HP.

Cena 1975 koron.
Kompletne młocaruie, młynki, siekacze, parni- 

ki, plJgi, brony, siewniki i  t. p. 
sprzedaje i dostarcza na dogodnych warunkach 

firma 7664 14 20

K orn el K om orn ick i
Kraków, ul. Dunajewskiego I. 9 (Hotel Krakowski)

Niezrównanem
przeciw gruczołom, skrofułom, niedokrwistości, 
ang chorobie, chorobom gardła i płuc, kaszlo
wi, w ceiu wzmocnienia słabowitych, powoli 

się rczwijających dzieci, jes t leczenia

L a łu i s t i n a  t r a n e m  
j o d o w o ż o l a z i s t y n
mającym nazwę ,.Jode!la“.

Najlepszy, najskuteczniejszy, najulubieńszy traa-
Łatwo po zażywcć i znieść. Cena 3’50 i 7 k 
Łi^dać wyraźnie przetw oru„iodella“ nie p zyj 
mować naślaflow ni. W yłączny fabrykant Apte
karz WILHEL.HI LAHFSEN u  B r e m i e .  
Świeżego zawsze można dostać w każdej aptece 

w Krakowie, Brodach I Lwowie.
5995 11 14

q n m  « n ? H j  n n  ■ poleca w  w ielkim  wyborze kom pletne urządzenia pokoi sypialnych, jadah ych ,
P A V W | i a u a  s a lo n o w it .p . S o ły  w szelk iego rodzaj u, materace, poduszki, kołdry, dywany, d^wa-

Krakó u\. Szp italna !. 36, naprzeciw teatru. Nr telefonu 738. n ki, portyery, liranki, kapy na łó żku ,  serw ety na stoły  i t p  Ceny konkurer jiie.



W orek 14 Grudnia 1909. N O W A  RM F O R M  A. Nr. 5 73.

P i O M M i Z f
je s t  najdoskonalszem  rozwiąza
niem apara tu  grającego a rty 
stycznie R eprodukcja  każdego 
kaw ałka muzycznego odbywa 
się dokładnie po myśli kompo- 
zytura i za^omocą oryginalnych 
zwoi artystycznych naw et w  o- 
Bobliwym rodzaju gry pierwszo
rzędnych w świecie pianistów , 
j a k . GoduwskJ, E*Al
bert, Busoni, Careno 
Grtinfeld, Sauer i w. i. 
Gdy się słracna z przyległego

pokoju g ra  tego, co do techniki cudnego ap ara tu  wywołuje złudzeme, 
ja k  gdyby k tó ry  z tych  sław nych wirtuozów sam g ra ł na  tym instru
mencie

O rkiestry ony sprężynowe, nogowo i poruszane elektryką. Daleko 
sięgające ułatw ienia w  opłacie. P rzy  zapłacie gotówką wysoki opust. —  
R atę  log za darmo. —  750 robotników. — Z astępstw a do nadania. —  
52 najw yższe odznaczenia n a  w ystaw acn światowych i fach o wy cn.

Największa i najstarsza w Europie faoryk,: t  ycznych
fortepianów i orkiestrionów

Ludwik Hmpfeid Tew. akc.
Wiedeń, VI. Mariichilferstrasse 7 9. 

Generalne zastępstwo na GaIic3’Ą

M o  K o t a  i K .  M e r
w  P o t f r t f r r c .

A res tel.: H aw ełka Kraków. Nr. tel. 330.

1  i I m a ł
poleca

_EL. UBE-Ol
ces. i króL Dostawca Dworów w Krakowie:

K aw ior niesolony, R yby m orskie, Homary, L angusty , Krewetk'» 
O strygi ostendzkie, Sigi, Łososie, Szczupaki, K arpie, L iny, Sandacze

M a jo n e z y  i  g a l a r e t y
z wszelkich ryb, Zwierzyn^ i p tactw o dzikie, Kwiczoły faszerowane, 
K apłony i P n lardy  styryjskie, P asz te t z dziczyzny, Pasztet - rybny. 
Ja b łk a  i gruszki tyrolskie, „Calyille" francuskie, W inogrona świeże, 
Miód, Bakalie, Owoce kandyzowane francuskie, (F ru its  assortis 
glaces), S ta rą  żytniówkę, Smaczne wina w ęgierskie. 7768 3 6

Wysyłki na prowfacyts uskutecznia odwrutule.

L iBitW. V
w  Krakowie

poszukuje od 1 stycznia 1910 lokalu 
na pomieszczenie pracowni budowlanej, 
na eo nadałaby się aibu widna szopa 
około 100 m2 powierzchni, dająca się 
•grzać, — albo odpowiednia UDikacya 
suterenowa, conaj mniej 3 metry wy
soka, — Zgłoszenia przyjmuje Dyrekcja 

szkoły. 7971 3 3

„ F a r m a e y a “
binro prSrBdniotws Truakolanskiepo Lwów. Sa
piehy 71. Apteka do Bprzedaaia, Lilfcu magistrów 

i bRDitantów farm acji, postukuje pubady. 
7896 3 i

S t a n i s ła w  P i e t r a s
m a s a ż y s ta

powróoił z Karlsuadu, obecnie mi- Bika w Kra- 
k wie, przy ul. #w Tomasza 37, II piętro. Obo
wiązuję sil udzielili wibracyjnego masowania 
u każdego z cierpiących w domu, we własnym 
łóżku u cierpiącego. 524 3
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ia sura ssiss^
djunkta, leśniczego, Strzelca, “tangreta , 
smżącego, inkasenta, dozorcy, kantorzy- 
sty , iondiaera etc. poszukuje austr.-wę- 
g iers biuro .P ośredn ic tw a p ra ry “ w Cie
szynie, ul. F abryczna 111. Na odpowiedź 
trzeba załączyć 15 halerzy w  m arkach.

8004 -i 2

M ę ż e z y s i m
na stanowisku, nawiąże korespondencję w celu 
matrymonialnym. Biedna, inteligentna, a chętna 
do pracy, ma pierwszeństwo, „Felicitas“ poste 
rest. Lwów, za okaz. kw itu inser. 7907 2 2

Uczeń VIII kl. yimn.
poszukujo lekcyj. A. P. 12. poste rest. 
Kraków, za okaz. kwitu inser. 7914 5 s

M ió d  p s s e s e l a y
czystą patokę, tegoroczny, z własnej pasieki, 
posyłam za pobraniem pocztowem w 5 kg. bla- 
szankacb w .az z opłatą pocztową i opakowa
niem za 6 E  6 0  b . — Za czystość zaręczam. 
Adros zamówień: P. S te .m a c h , S o srO w , 
p. Siemikowce, Galicja. 7999 4 5

Poszykuję spóinika
fachowca e kapitałom do 6000 kor. w celu za
łożenia handlu delikatesów. Zgłoszenia: A . Z . 
post reat. Kraków, za okazaniem kw ita inser 
Nr 80u6. 80.^6a 2 3

Z UElzlsiem
kilku tysięcy kor- przystąpię do interesu prz - 
myślowego "lub przedsiębiorstwa. Zgłoszenia: 
A . Z .  post. rest. Kraków, za okazaireni kwitu 
inser. Nr 8026. 80 :6b 2 3

J
przyjętym zostanie do handlu towarów 
korzennych i win, pod firmą J. Michnik 
w Bochni. Pierwszeństwo mają kandy
daci z prowincji. 7931 4 5

H B 0 V E  A l ©

oryginalne cneryktóle
z najlepszych firn:

Męskie: Hanan & Son, Now- York:, The Barry Shoe, 
Brockton Arnold, King Quality Boston,

Damskie; Hanan & Son, New-York, The Aborn Shoe.
Dla młodzieży: Thayer Shoe Boston.

Do polowania i nieprzemakalne: Hanan i Barry.

Poleca w wielkim wyborze

m m i i  I t a t ó l  s .  Jkćraw sk lcso  i P o lu k M cn
Krakćw, Floryańska 13.

¥
W'

¥

&
 >
1 r̂VTV̂ . ^^

7389 3 4

»

Domom H ^ ^ it
polecamy Poezye, utw ory dram atyczne 
i pom ieści A nny z B ardzkich K«rw dtcr 
wej. —  G ebetnner i Spółka, Kraków .

7965 3 3

D ługoletni w spółpracow nik firm y Józef 
7904 3 3 N o^ak  otworzy]

Z A L J 1 & 3  F a y a ^ E n s E i
przy ulicy Gołębiej i. 2

pod firm ą E m il E L ź w k a , fryzyer.

AkSBi! i t e
do ubierania sukien i ao celów prze- 
mybłowycn, we w szystkich kolorach —  

poleca 6843 8 o

I W A  FEAUSS, Krokua, S j«  l

1 0 . 0 0 0  1K 6 R O N  N A f i i l O D Y
DLA \IEM A JĄ C Y C H  ZAROSTU I ŁYSYCD.

Kandydat budownictwa
z odpowiednią praktyką znajdzie stalą 
posady v biurze architekty Perosia, za 
mieszkałego przy ul. Staciiowskierro 15. 

7938 55

Poszukuję
drieriawy majątku ziemskiego 
w obszarze do 600 morgów 
z gorzelnią lub przyjmą porę
czaj ącą administracją większe
go nihjątku z kaucyą 40.0UO 
koron — — Zgłoszenia pod 
«!. S. 80 06 . przyj nu je Admini- 
stracya »N. Reformy«. 8uo6 2 6

Porost brody i włosów na głowic iswtnio w 8 dniach wywołuje prawdziwie duń
ski „Alaksam MOS“ . starzy i młodzi, mężczyźni i kobiety, używają tylko „Eal- 
Samn Mos“ do wywołania porostu brudy, brwi 1 włosów jest bowiem dowiedzioną 
rzeczą że „Balsam *109“ jest jedynym środkiem nowoczesne) wiedzy, któ
ry w przeciągu 8 do 14 dni przez działanie na cebulki włosów w ten sposób na 
nie wpływa żr włosy zariz  zaczynają róść. Ręczy się, ie  środek teu nie jest szkodliwy.

Jeżeli to nie jes t prawdą, wypłacimy

£0.000 KORON G3T0W&A
kałdemn gole irąsemn, łysemu, lnb rzadkie włosy mającemu, który Bal
samu Mo: przei jześc tygodni używał bezskuteczme.

Uwaga: Jesteśmy jedyną firmą, htóra daje tego rodzaju poręczenie. Lekar
skie opisy i polecenia. Frzed naśladownictwami ostrzega się usunie.

W sp.awie prób z Pańskim „Barsame-n Mos“ mogę Panom donieść, że z tego 
balsamu jestem zupełnie zadowolony. Już po ośmiu dniach pojawił się wy.ażuy 
peros* włosów a chociaż włosy były jasne i miękkie, były one przecież Lardz„ mo
cne. Po dwóch tygodniach przybrała broda powoli pierw )tną barwę i dopiero wten
czas ujav,nno się nadzwyczaj korzystne dz.ałanic PansJdegt balsamu. DzięLcjąc, 
łączę dla \KP. wyrazy poważania L C. Br Tverg, Bopenhaga-

Pac7ka Balsomr. Mos 6 złr. Opakow. Jyskr Po otrzymaniu należytości lub za 
zaliczką. Pisać do największego w swlecie osobliwego handlu

n w is 1 poianaia
w języ kn: poi sk im , I r a r c u s k ‘m , n ie  
mkecKlm I <żngi.e£skiin., — Helena 
Frydowa, ŁoDzuwska 12. II piętro. — 
Przyjmuje od 9—3. 79’5 3 to

WyHorny miód
aeserowy, kuracyjny lipowy, .a ry tas mi^doho- 
rów z własnej pasieki. — 5 kg. puszka 6 K 20 b 
ilas<„ stołow- co dzień świeże, 5 kg, paczka 
l i  K  SO L. Wysyłn, za zaliczką. J .  Al. Pń.rba, 
Podhajce 7d. 8083 1 10

kam ienicę z ogrodem, w  
zdrowe] dzitin i^y  m iasta. 

Pośrednictw o w yK luczoner Zgłoszenia: 
„Ludwika" poste res tan te  Kraków, za 
okazaniem k w ita  8074 1  3

Ogród warzywny
kilkum oigowy jest do w ydzierżaw ienia. 
Bliższe szczegóły u w łaściciela na Zwie
rzyńcu, willa „S ielanka" 1. 22. 8O81 1 3

HGS-ElAGASIliET, CSPEEiifiSEH 733 BflnhAIK (fiacla).
ęOpłata kart. koresp. 10, a listów 25 h.) 7918 2 2

p!Sr»Ur.e°-!l- kalosze f śniegowce
po niebywale niskich eenSnh. 7387 6 1C

U iV a y d :  Upraszamy Szanowną P. T. Publiczność o zwiedzenie naszych wystaw sklepowych celem
przekonania się o naszych niskich cenach

A lfred  F r a ik e l ,  S p . k o m ., I tp a k ó i? , R y n e k  j ł .  L. 14 .
Z a s t ę p c o  L . s i e i g l e r .

Największy w ybór obuw ia m ęsk iego  dam skiego i dziecięcego .

EyMei-Ma Lwowska
Era}©wa Fa^rySia 6z@kola£yf C i k r ó w  fisserciyycii, W arszaw - 

sMcla P ie r n l l s ó w ,  M e r ^ a t D ik ó w , 1

S r a b t o p  f f l o i ^ ą ń s l s ą  T s M s i a
M e s s  teSsgrsL s ICrakćw.

C ukiernia urządzona w edle n ajn ow szych  w ym agań. K onstrukcya m aszyn  daje m ożność w ykończen ia  
tow aru najczyściej i n ajhygieniczn iej D obór n ajlep szych  jakości tow arów  eurow ycli daje zupełną  
gw arancyę produktu  najlepszego, stosow n ie  do w ym agań  n ow oczesnych . C ukiernia od zn aczon ą zesta la  

na w ystaw ach za sw oje w yroby  n ajw yższym i odznakam i tale zagranicą, jak  i w  kraju.

fi-—

konfiturow e z ciasta  doborowego dwa 
U razy przekładane w cenie od kor. 2’—  

3-— 4 ‘—  6‘— 8-— 10 — . Całe n iek ra jane  kor. 12-— 
U bierany kor. 16’—  do 20-— . Te same przekładance 
trzy razy  przekładane kolorowemi konfituram i, cały 
kor 20"— , pół 10’—, jedna czw arta 5-—  bez ubierania. 

|im ,TpQ (placki serowe) „domowe" o dobrym smaku 
z w anilią, rodzynkam i i skórką  pom arańczową 

na kruchym  spodzie od kor. 2‘—  3-—  -p—  o —  8’— 
10-— . Całe n iekra jane  kor. 12‘— .

z m asy makowej z rodzynkam i i miodem 
na kruchym  spodzie od kor 2‘—  3-—  4 ‘—  

8-—  10’— , całe n iekra jane  kor. 12’—
. piernik na  naturalnym  miodzie od kor. 2 -— 
3 —  4’— 6 —  8 — IG’-— 12 — 

plecione nicnadziew ane z rodzynkam i i skórką 
z ciasfa doborowego od kor. 2‘— 3‘—  4 ‘—  
wzwyż
zaw nane nad/Jew ane m asam i jak : makiem, 
m asą m igdałową lub orzechową, konfituram i 

w cenie od kor. 2’—  3-— 4 ’—  6'—  8‘—  wzwyż. 
T W n lp  nadziew ane temi samymi masami i w tej sa- 
n  "rilr! mej cenie.

(kołacze) mniej słodkie od kor. 2-— 3‘— 
4 —  wzwyż.

«xr do przekładania c iast i wyrobów do
mowych ja k  orzechowa, migdałowa, 

im

r

8'-

makowa za 1j, kgr. kor.
T uTtutt do tortów  kom pletnie gotowe ze sm akam i na- 
I liii J turalnem i, za jeden słoik na  to r t średniej wiel-

Biszkoptowe, Ponczowe, Orzecliowe, Sachera zwyczajny. 
Sachera przekładany m asą z ponczem lub marmoladą, 
Sachera przekładany kremem maślanym, M akaronikowe, 
Migdałowe ze smakiem pomarańczowym lub cytryno
wym, M igdałowy z daktylam i, Pralinow y, P isclnnger 
skonfiskowany, na w aflach andrutow ych przekładane 
doborowemi masami czekoiadowemi. Kremowe m aślane 
ja k : Fedora. Kawowy, Kasztanowy, G ateau de Provance 
waniliowym Dobosz. Kam argo, K asztanow y masowy, D a
ktylowy, Bakaliowy, Owocowy, M arcypanowy, Pomad- 
kowy, Chlebowy i wiele innych, K rnche deserowe, prze
kładami m arm eladą, m asą jabłkow ą, m asą z orzechów 
tureckich lub włoskich i wiele innych w  cenie po
cząwszy od koron 4 — , 6 — , 8 — , 10;— , 1 2 — wzwyż

miissfflws i
klg. Cukrów deserowych m ieszanych . . . . K. 2'40
„ Cukrów doborowych w ybieranych . . . „ 3 '—
„ Czekoladek samych — mieszane . . . „ 3-—
„ Czekoladek w y b o r o w y c h ........................ „ 4 ’—
„ Owoców w karm ele  ................................. n 2 '—
„ Owroców w konserw ie „w łasne" . . . „ 2 4 0
„ A nanasu w k o n se rw ie .................................. „ 3-—
„ Owoców w konserw ie oryg. francuskie „ 4 '—
„ Karmelków" owocowych zaw ijanych

z w ie rs z y k a m i............................................... „ T60
z tego 10%  n a  M acierz Śląską.

Rozmaite cukry na drzewko. Figurki czekoladowe.

Popierajmy Przemysł Mrajowy!
i

%

V.
1!i
*/«
V*
V*

kości hal. 80.
n a tu ra ln y  p rodukt czysto owo
cowy słoik mniejszy 80 hal.

duży ko r 160 .
p  n i l f i tn r u  rozm aite słoik mniejszy halerzy 90, duży 
m J l l l l l l l l  ]  kor. 1-60.

smażona „konfitura" kor. 1 30 i 2 -20.
rozmaite, pieknie i smacznie w ykonane w ce
nie za słoik od kor. 1 —, T10, 1 30, 16 0 .

1 90, 2 10, 2 90, 3‘80 wzwyż.
Speoyalae cenniki -wysyła się darmo i opłatnio wra» z ulankieiem got->wym na zamówienio. — Zi mówienia z prowineyl nskutecznia

się w btarannem  op-kow anin i punktualnie w dnin oznaozonym.
I w j g a .  Udzielenie wcześniejszego zamówienia, tak  z prow incji jak  i  miejscowe, wpłynie tylko korzystnie dla zam aw iają

cego i w dniu oznaczonym wykonane zostanie. 1 8041 » 3

tabliczkow e, deseiow e i śmietankowe, ta 
bliczki w cenie od hal. 14, 30, 6 0 , i 1'50 

proszkowe kuracyjno-hygieniczne ?s %  kgr. 
Kor. 2 60, 1 kgr. naraz wzięte Kor. 5’— . 

ln fłn  proszkow a waniliuWa. ao erotowania L prze- 
idlid. robów domowych 1/2 kg. Kor 2 — .

przydaje  zastępstwa, względnie stałą 
posadę. „Zastępstwo 3 0 “ poste restante 
Kraków, za okazaniem kwitu inserat.

8079 1 3

P o sprzewlanFa
dwie maszyny Popa do robienia -poń
czoch N r 8 i 10 prawi® nowe, fle t 
z kości słoniowej, srebrne kapy  i okucie. 
Wiadomość: Podgórze, ulica R ękaw ka 
1. 31, u w łaściciela. 8C78.1 3

;. u i  i n i
poszukuje zajęcia w  in s ty tu c ji p ry
w atnej lnb przedsiębiorstw ach, jako  bu
chalter, korespondent itp . Zgłoszenia 

poa M . W . post. rest. Bochnia.
625 i  8

Do składu suchych owoców pod firmą

S. Mm » Pogórzu
przy moście 7942

nadszedł już świeży transport towarów1 
migdały, rodzynki, owoce kandyzowane, 
marmolada w rozmaitych gatunkach itp.

Q n n  r ło m  mulą fabrykę chem iczną 
A liU ulll i biuro techniczne. K ra 

ków fach 149. 7993

(ydoioa
w średnim wieku, z mmym kapitałem, t  po
wodu braku znajomości wvszłcby za »dowca 
lnb starszego kaw alera dla polepszenia bytu. 
łe flek tj « ruwniei na pusrbę w [lodobnych do- 
macb. Sprawę trak tu je  poważnie. Poste rest.

pod: C. S. S. 7940 S 3

Ho sprzedania
Rotunda czarna z kóz tybetańsk ich  z 
pe lsrynką futrzaną. W iadom ość Łobzo
w ska 15, I I  piętro, drzwi n a  praw o, od 
godz. 12 do 3. 8031 8 3

Kupię realność
w  Krakowie lub Podgórzu, hipotecznie 
obciążoną, wolną od podatku, bez pośre
dnictwa. Zgłoszenia pod „Junosza" po
ste restante K raków, za okazaniem kwi
tu  mseiatowego. aou 2 4

L. 4257. 7988 3 3

M agistrat m iasta Bolechowa rozpisuje 
niniejszem  konkurs na posadę sek re - 
a rza  m iejskiego z obowiązkiem pełnie

n ia  funkeyj kontro lora kasy  m iejskiej, 
względnie kasyera.

P łaca roczna 1600 koron i 
dodatek służbowy 300 koron; 
tudzież praw o do poboru trzech pię
cioleci po J 20 korcu.
Stabilizacya nastąp ić  może po dw u

letniej nienagannej i dodatniej służbie.
Podania zaopatrzone w dowody prze

pisanej po myśli § 54 ust. z dnia 3 
lipca 1896. Dz. u. kr. Nr. 61 kw ali
fikacji n a  sek re ta rza  dla w iększych 
m iast, oraz ko n tro le ra  względnie kasye- 
r a w nosić należy do 20  styczn ia  1910 r ,  
do M ag istra tu  m iasta Bolechowa.

W ym aganą je s t kaucya służbowa 
w  wysokości sześciuset koron.

Podania niezaopa trzone w yw aganrm i 
dowodami kw alifikacyjnem i n ie  będą 
brane pod rozwagę i petentom  w prost 
zwracane.

Boieehów, dn.a 4 grudnia 1909.
Burmistrz:

Ignacy Schindler.

& Skład piwa w Krakowie
ul. św, Jana L 5. — Telefon 95.

Poleca P. T. Publiczności 

a  znakomita piwa : okocimskie i pilzneński w tazkach 1 H k a o k
W y s y ł a  p i wo  na  

Drowincyę.
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Wyszedł f .  tom

Skninem Pndłialu
Kazimierza Tetmajera.

8075

Księgarnia

S. A. Krzyżanowskiego
w Krakowie, 8069 i  3 

p o l e c a  K O L Ę D Y :

Gall J . Kolędy na głosy . . . K 2'—- 
Ochmański S. Pastorałki . . . K 2 ’40
Baczyński B . K o lę d y .....................K 1'60
Bichling W. Zbiór kolęd na for

tep ian  i do śpiewu . . .  K 3-— 
Sierosławski J . Zuiór kolęd do

śpiewu lub na sam fortepian K  2'40 
Swierzyński M. Nowa kolęda na 

io riep ian  i do śpiewu . K  1'20
Oo nabycia we w szystkich księgarniach.

™  I
panna, obznajom iona z buchalteryą po
jedynczą i podwójną, korespoudencyą 
polską i niem iecką, pisząca dobrze na 
maszynie, poszukuje posady. Przyjm ie 
i na prow incyi. Zgłoszenia pod Broni
sław a L iteńska poste re s tan te  Kraków.

8049 1 3

Sum ais m a  I  ru ty n o w a n a  
k o j e sp o n fte n ika  n o ls k a

x dłuższą p rak tyką w biurach handlo- 
wo-p rzemysłowycn, w ładająca  także  po
p ia ' /nie językiem  niemieckim, m ająca 
ład  e pismo, pisząca ua m aszynie (Un- 
dff wood), znajdzie posadę w wielkiem 
pi edsiębiorstw ie na prowincyi. Pożąda
li osoba z lepszego domu. Zgłoszenia 
I lko listowne pod X . Y, 8 0 7 0  przyj- 

.nje A dm im stracya „Nowej Reformy11.
8070 i  3

StlAiAlYW  H E N R Y K A  SCHW ARZA
B r a k ó w ,  i * L  G r o d z k a  Z. O .  W t e f o n  4 3 .

5896 13 0

Wełny angielskie — -  okrycia zimowe.
Kapelusze.Rękawiczki Futra a  a a  a  m  t a

Mifili natnl/a kuracyjny i deserowy w 5 kg. 
jtllJu Jiuluua punkach  wysyła opłatnie pc 7 
K, ks. Wt. Mikitka, proboszcz w Knpczyńcach, 
p. Denysów. 4956 54 0

S k ła d  S o rie p la ia & w .
Fortep iany  nowe i przegrane, z wiedeń
ską i angielską m echaniką, sprzedaje i 
wynajm uje 3. Boroń, Floryanska 38  

7433 13 30

1 YldiiWWIdMi
najlepsze czekolady, wyrobu

A D A M A  L » I A S £ C H iF ! G ©
w  K ra k o w ie  6- 40 40 0 

uL  C łu ^ a  12 — u l. F io r y a ń s k a  2.

i
ikida roriepidnjw, piania i iiarinDaiuni,

poleca 5561 274 o

najlepsze insirumsiifa 
tirm ki ulowych.

Wyłączne zastępstwo fabryk Bd- 
sendorfera, Ehrbara, Wirtha, Ko- 
tykiewicza. Zarazem najpraktycz
niejsze krzesła do fortepianów.

P. P. Porzmisfrzom oficyaniom i pód-
nrzędnikom pożyczki: Zastępstwo banków, Lwów, 
3krytka 75, marka na odpowiedź. 6764 7 10

w średnim wieku, wykształcona, z dobrej rodzi 
ny, sympatycznej powierzchowności, poszukuje 
miejsca jako gospodyni domu i towarzyszka u 
starsze] pani lub wdowca. Wiadomość E, H., 
Kraków. Wiolopole 11, I piętro, of. 7578 6 8

praw ie nowa, sztyftów ka na 80 cm., 
je s t  tanio do sprzedania w raz z przy- 
borami. Do oglądania n p. Salwińskie- 
go, G rzegórzki. 8073 i 3

o spraw ności 200 m.3 pojemności dzien
nie, , w mało uży wanym lecz w dobrym 
stan ie  się zn ak u jący , tanio do nabycia. 
F. P. A. i5. poste rest. Lwów sos/

Nowość! Nowość!■  u a

NajDi|kni®isze kolęoy poiskte
w łatwym układzie na fortepian t  po
dłożonym te k o  tern do śpiewu opracował 
0. M. Żukowski, cena koron 3’—. W y
dane nakładem księgarni i składn nut.

Zienkowicz & Chęciński
we Lwowie, ulica Teatralna \. 5
Zamówienia z prowincyi odwrotnie. — 
Do nabycia we wszystkich księgarniach.

8066 1 4

L. 6104. 8046 1 3

mm,
Do znanego kamieniołomu Trtm ho- 

welshieg.) poszukuje się g e o l o g a -  
t-ircSamSlŁSij k tóryby  na rok jeden w 
Trem bow li się osiedlił i w tym że cza
sie gospodarką Isńmianiołową kierował, 
a oprócz tego rzeczoznawcze zbadanie 
całego terenu kamieniołomowego (prze
szło 500 morgów) przeprow adził i po
trzebne mapy, plany gospodarcze, foto
grafie i t. p. w możliwie najkrótszym  
czasie sporządził.

W ynagrodzenie 3600 koron w ratach 
miesięcznycb z góry płatnych, tudzież 
000 koron na pomieszkanie 

W  razie uznania przez w ładze map i 
planów za odpowiednie do udzielenia 
subwencyj, otrzym a au to r badań osobną 
premię do 2000 koron 

Zaprzysięgli znaw cy górnicy, m ający 
p .ak ty k ę  w kamiełomach, profesorowie- 
geologowie, radcy górniczy i t. p . mo
gący się w ystarać o jednoroczny urlop 
lub na  pensyi się znajdujący, m ają 
pierwszeństwo.

Posada natychm iast do objęcia. 
Term in zgłoszenia do k o ń c ?  s t y 

c z n i a  1 9 1 0  r .
Z Maristratu kroi. woin. miasta 

Trembowla, dnia 8 grudn ia  1909.
Burm istrz: 

B e r e k  a r  d .

przedpokój, nyża i kuchnia na 1 piętrze, 
świeżo odrestaurowane, od 1 stycznia 
do wynajęcia w realności Plac Slaryacki 
1. 8, wiadomość u stróża. 8025 3 3

K S I Ę G A R N I A

6, Gebethnera i Spółki
W  S m a k o w i ®

p o le c a  J o  n a u k i  je ż y k ó w  obcych

P l t A K T Y C Z N E  Ł A T W E  M E T O D Y
I I .  B e r g e r a

do gruntownego rau rzen ia  się o b c y c h  z pomocą lub
p o m o c y  n a t a e z y c i e i a  z wymową polską i kluczem.

M e t o d a  A n g i e l s k a .  W yd. n o w e ..................................................................
w oprawie p łó c ie n n e j ..........................................................................................

M e t o d a  F r a u c u s k a .  W yd. 5 - t e ...................................................................
v, oprawie p łó c ie n n e j ..........................................................................................

M e t o d a  N i e m i e c k a .  W yd. 4 - t e ...................................................................
w oprawie płóciennej . " .....................................................................................

M e t o d a  n i e m i e c k a .
K i i - r s  w y i s z y  H r z a p e ł n i a j ą c y ...................................................................

w oprawie p łó c ie n n e j ..........................................................................................
P r z e w o d n i k  P o l s k o - A n g i e l s k i  i  S * « w n i k  P o ł s k o -

A n g i e t s a i  dla wychodźców polskich i przybyszów  do Stanów 
Zjednoczonych A m eryki Północnej i K anady, u łatw ić m ający sta
wianie pierwszych kroków  w kraju  obcym i naukę języka angiel
skiego z podaniem wymowy i Lrzmieuta każdego w yrazu angielskiego 
według metody fonetycznej, z dołączeniem niektórych uwag, rad  
i wskazówek. Ułożył Niodest M aryaiiski. W ydanie drugie . . . .

D o  n a b y c ia  w e  w s z y s tk ic h  k s ię g a r n ia c h .  6244

M O P l!.  P lS jS it  „ t i im W
ul. Jagiellońska. Pokoje słoneczne. Ceny 
od r> koron dziennie 7799 5 10

b e z
Kor.
3-20
4-20 
2-60 
3 4 0  
2'60 
34 0

4 ’40
5'20

3-20 

11 11

fh n a  Lnnip uźywany motor benzy-
UII'iG  p u p i l  nowy o sile »/, H P . -  
Zgłoszenia pod R. A. 97. poste restan te  
Kraków. 8024 3 3

Prawdziwy miód pszczelny
(patok o), wysyła w 5 kg. blaszankach po 7 K
jak  również m ió d  4 o  p*.Sla (dwójniak), za 5 
kg. gąsior po 7 K opłatnie do każdej miejsco
wości Zarząd dóbr i pasiek Zygmunta L ityń
skiego w Siomikhwoaoli. poczta Sicmikowce. 

74J5 22 30

Grzyby suszone
tegoroczne, jasne, 1 kg. 4 K, ciemne 
1 kg. 3 K, przy odbiorze 5 kg. opłatnie, 
wysyła za zaliczką Tomasz Chaloupka, 
3vćtec n B iliny (Czechy). 8076 i o

MerafóWc gattiftisi:
Jab łk a , gruszki, pom arańcze Jaffa  kosz 
5 kg. I  so rta  4 kor., II  so ita  3 kor., 
sztetyny kompotowe kor. 2’50 z opako
waniem w ysyła O w u C u rn la  K r a jo w a ,  
L w ó w , P ań sk a  11. Codziennie świeże 
K alafirrr. 7278 10 20

M a J l U S W S S ®

szpilki
■te L a p c i u s z y .

j g p -  f p j Ł j  t & a z o
P o le c a  6 6 ii 18  o

T e o f i l  B ę b n e r
S Ir..k ow , B iu r a  4.

Y _ * * 4 i = r i r lot0’ P,aty“ ?' Br0bro,
‘ i S M i i l l i l !  S ‘“ ‘C Ł S ™
dopłacając peiaa w artość--------------5611 61 90

II Mm, iû ier, ul: lUkołnjskts 8,1 p.

KALOSZE
PetsrsćursKSe
z''
i a m e ry k a ń sk ie  o b uw ie  m ę
sk ie  i d a m sk ie , p a n to fe lk i 
i b e rlacze  filcow e —  pole

ca ją  w  w ie lk im  w yborze

i f c  W ,liW M  J
■ <0 Krakowie

p S j  otok kośłioła N. P. Maryi. 
r y'-nU 7262 11 12

B i e l i z n ę  © a u i s f e ą
I  d l a  ^ a s i l e i i e k

webową — szyrtyngową — batystowa — oraz trykotową P r o f .  D r a
f i .  «U auyer<k.

K o m p l e t n e  w y p r a w y  ś l u b n e  poleca w ogromnym wyborze
po cenach najniższych. 7036 7 o

jKatya - Iffiljow • ?,yn«K L

1 flaszka
B iałe G ra v e s ..........................K  2 ’50

„ „ superieures . K 3’—
Czerwone Pan illac  . . . K  2'50 

„ St. E stephe . . K  3 — 
7843 5 10 polecają

I  S y u i
w  K rak cw is.

i S k a f i i Ł i ł t e r  j p O i ś i ś
pierwszorzędna siła, obecnie kierow nik 
biura fabrycznego, poszukuje posady od 
Nowego Roku. — Zgłoszenia przyjm uje 
A dm inistracya „N, Reform y“ pod „Bu
ch a lte r" . *7822 5 5

w ładająca dosk. jęz. 
niem., poszukuje po

sady przez Biuro Matyldy S z r e m e r ,
Kraków, P ija rsk a  5, parter. 7763 3 3

Optyk i mechanik, Ni. Zwiliing
Kraków, ulica Sławkowska I. 4.

poleca najtan ie j cwikiery, okulary, lo rnetk i ręczne, binokle tea tra lne , po
łowę, termometry, dzwonki elektryczno i w arsz ta t reperacyjny. S053 i o 
jń Ł ra a g g a B ts a g g a a .  j h e j

Sanki (Bedfe) Harty (BU)
S v e a t e r y ,  c z a p k i ,  r ę k a w i c e ,  k a m a s z e  i t d .

p o lec a  7682 6 10

Magazyn m iw jrsalny Homan Drohner
K raków , P lac  S z c z e p a ń sk i. T e le fo n  415. 

C e n n i k  i r « . K s . y  g r a t i s  I

M E S H B H R M B B B H f f l B  
F I J

_ s ® f c a b  ! ! ! ! !  t o i s p c r t  H ! i i  mmmmm
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i  te iil, iaponli; Ciiln I Indy] m
Ł

m
najwspanialszych, oryginalnych, różno 
rodnych przedmiotów, nadaj ącyoh s i q :  

do urządzenia i upiększenie pomieszkali 
i  na wspaniałe a praktyczne podarki 
wszelkiego rodzaju nadszedł!!!!!

M a g a z y n  e r p l i l n y . . . . . . . . . . . l i m y
f  Dr nieć I S-ka, Wsifia, Rynek 13.j® _  Przepiękne rzeczy ...................

a  m a  a  ^  7824 4 7  Ceny niskie. ^
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'S l  uwiadamiam P. T. Odbiorców, że 
' moja p iekarn ia opłatków  znajduje 
się obecnie przy ul. Starow iślnej 1. 16.

A ndrnty  pod torty  na Gwiazdkę!!!
Z poważauiem iS a ia r z y n a  A ^ tire K .

8032 3 3

stołowe, naturalne, co rizień świeże, wysyła w 
5-cio kilowych paczkach franko do każdej sta- 
oyi pocztowej za pobraniem po cenie I i  kor 
90 li. S .h ia id t ,  Kraków, u l.  E ie i la  !. 6 4
Eksport masła  ̂ 8007 3 3

^ M a d y
prywatne od 70 hal. wzwyż. — Uiica D łnga 21 

II piętro. 7883 5 10

IjUSI
do zajęcia fabrycznego. P osada zaraz 
do objęcia Omówienie w arunków : Szpi 
ta lua  17 II  p. Tvlko między 2 —3 godz.

7907 6 7

w r l i l i i  -Wl
I

Z powodn iiadch idzącycli św iąt zniżyłem cenę 
i sprzedaję cienkie taierze po 28 halerzy, gru
be talerze po 22 halerze, wszelkie inne i prze- 
daję po 40 h a l e r z y . -----------------  7866 3 3

H f .  Z A N G F M  

Kraków, Sławkowska SI

B IiiE l.f i
s z l a f r o k i ,  ls« t!k i, m a r i f a k i  itd.
w najnowszych modelach, w wielkim 
wyborze, z powodu małych wydatków, 
sprzedaję po cenach nader niskich —-
E .  S T E R N ,  S s e p o k a  i f j .

7753 9 10

® ą s @ !
W ysyłam co dzień śv/ieżą, bardzo pię
kną cielęi-Jnę i wołowinę w 5 kg. ko
szykach za 4 K ; gęsi po 6 K ; gęsi t r -  
rzone po R 7‘50 — za zaliczką Wilhelm 
Sass, Podwoloczyska 11. 8u6i 2 6

i i i  t e !
Wysyłam co dzień świeżo bite, dobrze wypapro- 
szone, w 5 kg paczkach: gęś tuczona 3 do 4 
kaczek lub kur za 6 K, wołowinę lub cielęcinę 
wprost z pod noża i polędwicę za 4 K. W ysyłka 
zadowala. Ch. Wahrhi-.łig, Podwołoczyska 99.

7609 9 j.0

M ięs©  8
Co dzień świeżo bite, dobrzo i czysto osKuba- 
ne: gęś na smalec lub pieczeń, 3 —4 tłustvch 
kur lub kaczek za 6 K, cielęcinę lub wołowinę 
wprost z pod noża i polęd wicę za 4 K wysyła 
w 5 kg. paczkach ku zupełnemu zadownleniu 
S. Kneller, Podwołoczyska 50. 7840 6 10

ta M§Wm
salonowego, czerwonego, zielonego, ma- 
gnezyum, do ośw ietlania jasełek, żywych 
obrazów, pochodnie itd. dostarcza jak  

dawniej tanio 7905 4 12

£ ? i c h 2 ł  M ą d r z y k o w s l c l
pyrotechuik w Krakowie, Łobzowska 43.

Miótf pizrzelny
kacA *a n koron 50 hal. za zaliczką M c i y a  

ś l u s a r k o w a  w Buczaczu (Galicya). 
8013 3 10

' B n c S i ^ I t o k a
z 2-letnią praktykę, pisząca na maszynie, po
szukuje posady w Krakowie lub na prowincyi 
Zgłoszeniu. H H. poste restante Kraków, za 
okazaniem kw itu inseratowego. 8009 4 19

l i c  p o rę  M q !

R o g 0 ż k i
szozoiKo/łe, kokosowe i żelazne 

oraz 7898 1 2

S Z C Z O T K I
do wycierania nóg polecają najtaniej

1 1 1 1
K a lo s z e  r o s y j s k ie .

M uce sle
przedsiębiorstwo kinematograficzne, świetnie 
prosperujące, posiadające własną dvnamo ma
szynę do wytwarzania światła elektrycznego 
i dwa aparaty projekcyjne, oraz własne filmy 
w celu urządzenia stałych przedstawień w je 
dnym z największych m iast Galicyi poszukuje 
w.-ptlniLa z kwotą 5—7000 koron. Zgłoszenia: 
«J. > i., Kraków, poste rest. za okazaniem kwitt.

inserat. 7882 3 3

A d w o k a t  M ł o d z i k
w Limanowej, 

poszukuje k u u c y p i e n t a .  8065 2 7

fi u rw y n a j ę c i a
sklep duży, nadający się na ap tekę lub 
restauracyę, w raz z mieszkaniem, oraz 
p iekarnia w D ębnikach przy kaplicy

8035 3 3

Z d o ln a  i  b iec fła  le c b n i-  
c z k a -d e n ty s ty c z n a  - —
poszukuje posady w miejscu lub na prowincyi 
zaraz. Zgłoszenia, listowne przyjmuje 4dm:ni- 
stracya „Nowej Refi rmy“ pod „ D e n ty s tk a " . 

8034 2 3

Poszukuje się lokaja
z dobremi świadectwam i, do znaczniej
szego domu. —  Zgłosić się osobiście 
w okręg, urzędzie pośred. pracy w Kra- 
wie, ul. JaDlonowskich 19. 8062 -2 3

najlepszy deserowy kuracyjny' 
twardy 7 kor. gęsto płynąca pa

toka, rarytas miodoborów (tylko moja specyal- 
ność) 7 kor. 50 hal. za 50 hal. za 5 klg. tranoo 
Własne pasieki. Korzeniewlcz, emer naucz.

IwanCi-any. 7911 6 10

( M m  t i l f i  s p i i
Mebli ant. uow. i używ. Jadalni, Sypialni, 
Salonów, fortepianów. Pianin, hunter, Obrazów, 
Dywanów pera. i ang. itp. BS. T e l e s z n i c k l e j  
ul. Sw. Jana  1. 2, I  piętro. 8U37 2 5

S I t w t l i  nokoi
na I  piętrze, w raz z przynależnościaim, 
je s t w  nowo odrestaurow anej w illi przy 
ul. Stachów skiego 15, każdego czasu do 
wynajęcia. 7937 5 5

tM ttnjzczająca 
btrbiita Gradom

dla usób wielfeiej tuszy. Usuwa nadmiar 
tłuszczu ludzkiego, mając pizytem w ła
sność orzeźwienia i odn>łod?:en'a orga

nizmu, Cena 3 K.

K ipfde M m  
umtyuM

odświeżają wonnie organizm ludzki, 
a przez swoją zawartość iwli jodowych 
oozvszczają krew i wzmacniają system 

kostny. Cena 1 K.

K > «  to ra jw tów y
gładzi, wydelikaca i wybiela już po 
2-dniowem użyciu szorstkie, po iękane 
I czerwone ręce. Cena 1 K, Mydło bo- 

ras( nowe 70 hal.

jp i t s lY i l i  p k n l m
usuw ają szybko kaszel, chrypkę i zafle- 

gmienie. Cena 70 hal.

p ro s z Ą  tig s d w to iM z
upuwa w 5—10 m inutach zupełnie bez
boleśnie i  nieszkodliwie każde u włosie
nie na tw arzy i rękach. Cena słoika 

2 K 5Ć1 hal.

W yłączny skład  w aptece
pod 7873 4 60

„ B I A Ł Y M  © 1 Ł E M “
Kraków, Linia A-B Nr. 45.

Z Drukarni Litontckiej w Kracowie, ol. Jagiellońska 10. d fu k a ru i L  K - G i i  ? k


